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Oddany został ostatnio do 
użytku pierwszy w Polsce most 
nowej konstrukcji, zbudowany 
z betonu kablowego. Zamiast 
normalnego żelaza zbrojenio­
wego, do budowy tego mostu 
użyto sprężonych strun stalo­
wych (kabli). Most kablobeto­
nowy daje w stosunku do 
mostu żelazobetonowego o tej 
samej rozpiętości — oszczęd­
ność stali — ok. 70 proc. i be­
tonu — ok. 40 proc. oraz po­
zwala na zmniejszenie wysoko­
ści konstrukcji nośnej mostu.

Koszty budowy mostów kablo-
betonowych są znacznie niższe 
od kosztów mostów żelazobeto- 
nowych.

Pierwszy doświadczalny most 
kablobetonowu został wykona­
ny przez inżynierów, techników 
i robotników przedsiębiorstwa 
robót mostowych na podstawie 
projektu sporządzonego przez 
Instytut Techniki Drogowo- 
lotniskowej i Prefabrykacji Po­
litechniki Warszawskiej.

(PAP)

Rolnicy woj. kieleckiego przystąpili 
do drugiego pokosu traw i koniczyn

Rolnicy woj. kieleckiego przy­
stąpili ostatnio do drugiego po­
kosu traw i koniczyn. Zbiory 
siana z drugiego pokosu są naj­
bardziej zaawansowane w po­
wiatach: starachowickim, kozie- 
tiickirn, wloszczowskim i ję­
drzejowskim.

Sprawnie przebiega również 
zbiór koniczyny na siano. Ko­
szenie tej rośliny zostało już 
zakończone w całym wojewódz­
twie. Obecnie chłopi przygoto­
wują się do zwózki koniczyny.

Ci chłopi woj. kieleckiego, 
którzy odczuwają brak łąk za­

sobnych w dobre trawy, zgła- 
' szają chęć wyjazdu w grupach 
kośnych do województw szcze­
cińskiego i zielonogórskiego, 
gdzie są duże obszary wysoko- 
wartościowych łąk i pastwisk 
Dotychczas na terenie woje­
wództwa rady narodowe zorga­
nizowały 35 grup kośnych l i ­
czących 400 osób.

Pierwsze grupy kosiarzy z 
Woj. kieleckiego wyjechały już 
m. in. z powiatów koneckiego, 
kieleckiego oraz opoczyńskiego.

(PAP)

Kilka tysięcy ludzi pracy zdaje 
egzaminy wstępne do wieczorowych 

szkół inżynierskich
(a) Kilka tysięcy ludzi pra 

;y zdaje obecnie w całym kra- 
u egzaminy wstępne do 10 
iVieczorowych Szkół Inżynier­
skich. Uczelnie te umożliwiają 
jrzodującym robotnikom o dłu­
goletniej praktyce zawodowej 
uraz technikom zdobycie stop­
nia inżyniera w dziesiątkach 
specjalności, bez przerywania 
pracy zawodowej,

M. in. w Wieczorowej Szko­
le inżynierskiej w Łodzi do 
igzaminów przystąpiło 500 
kandydatów. Znaczna ich część 
wzięta udział w 6-tygodnio- 
wym kursie przedegzaminacyj­
nym zorganizowanym przez 
Zrzeszenie Studentów Pol­
skich.

W nowym roku akademickim 
1953/54 w WSI w Łodzi kształ­
cić się będzie o około 500 o- 

i sób więcej niż w roku ubie- 
I głym. Uczelnia posiada wy- 
! działy: włókienniczy, mechani- 
I czny, elektryczny i budowlany, 
s Na wydziale włókienniczym o- 
j twarta została ostatnio nowa 
sekcja — odzieżowa, zaś na 
wydziale mechanicznym — sek­
cja termoenergetyki przemysło­
wej.

Egzaminy wstępne w nowo- 
otwartej U z kolei w Polsce 
Wieczorowej Szkole Inżynier­
skiej w Lublinie rozpoczną się
24 bm. (PAP)

Delegacja rządowa M D  
udała się do Moskwy

MOSKWA (PAP). Nu 
zenie rządu ZSRR, w 
¡0 sierpnia udała się s-i- 
■m z Berlina do Moskwy 
oj a rządowa Niemiec- 
'epubliki Demokratycznej
nierem NRD Otto Grote- 
n na czele.
lotnisku Schoenefeld de- 
= żegnali: członkowie 
55 NRD przewodniczący 
Ludowej NRD Johannes 
nann, członkowie prezy- 
lzbv Ludowej i prezv- 
Izby Krajów NRD. przed­

stawiciele Biura Politycznego 
KC Niemieckiej Socjalistycz­
nej Partii Jedności oraz przed­
stawiciele innych partii i orga­
nizacji demokratycznych, jak 
lównież delegacje mas pracu­
jących Berlina.

Delegację rządową NRD że­
gnali także: zastępca Wysokie­
go Komisarza ZSRR w Niem­
czech ■ —- ambasador P. Judin, 
wyżsi urzędnicy Wysokiego 
Komisariatu ZSRR oraz człon­
kowie przedstawicielstw dyplo­
matycznych akredytowani przy 
rządzie NRD.

Krajowy Zjazd Przodujących Chłopów omówi środki uzyskania szybkiego wzrostu 
produkcji rolnej w gospodarstwach indywidualnych, spółdzielczych i państwowych

O b ra d y  Z jazdu  odbędą się 5 w rześnia  w  Szczecinie 
6 w rześnia  —  o g ó ln o k ra jo w y  obchód dożyn e k

( f)  Zarząd Główny Związku Samopomocy Chłopskiej podjął 
następującą uchwałę w sprawie zwołania do Szczecina na dzień 
5 września Krajowego Zjazdu Przodujących Chłopów i obchodu 
ogólnokrajowych dożynek w Szczecinie w dniu 6 września br.:

Zarząd Główny Związku Sa­
mopomocy Chłopskiej, mając 
na uwadze jak najszersze 
uświadomienie chłopów gospo­
darujących indywidualnie, jak 
również członków spółdzielni 
produkcyjnych i pracowników 
PGR w dążeniu do wszech­
stronnego rozwoju i wzrostu 
produkcji rolnej postanawia 

zwołać w Szczecinie na dzień 
5 września br. Krajowy Zjazd 
Przodujących Chłopów,, które­
go celem będzie:

a) omówienie środków pod­
niesienia kultury rolnej i

uruchomienia rezerw tkwią­
cych w gospodarce rolnej 
dla uzyskania szybkiego 
wzrostu produkcji roślinnej 
i hodowlanej w gospodar­
stwach indywidualnych, 'spół­
dzielczych i państwowych w 
imię dalszego podniesienia 
stopy życiowej najszerszych 
mas;

b) omówienie sposobów 
najbardziej celowego > wyko­
rzystania przez rolnictwo, 
zarówno przez chłopów go­
spodarujących indywidualnie 
jak i przez spółdzielnie pro­

dukcyjne, wzmożonej pomo­
cy gospodarczej i agrotech­
nicznej państwa ludowego 
dla wsi;

c) mobilizacja wsi do ter­
minowego i całkowitego wy­
wiązania się z obowiązków 
wobec państwa;

d) pogłębienie sojuszu ro­
botniczo - chłopskiego i spój­
ni miasta ze wsią, jako pod­
stawowego warunku umoc­
nienia siły i niepodległości 
naszego kraju oraz wkładu 
Polski Ludowej do walki o 
utrwalenie pokoju.
Na zjazd zaprosić małorol­

nych i średniorolnych chłopów, 
wyróżniających się swą posta­
wą patriotyczną, która znajduje |

wyraz w podnoszeniu produk­
cji rolnej, w szerzeniu oświaty 
rolnej i w wykonywaniu obo­
wiązków wobec państwa.

Uczestników zjazdu zatwier­
dzą prezydia gminnych rad na­
rodowych.

Zobowiązać terenowe ogni­
wa Związku Samopomocy 
Chłopskiej do rozwinięcia sze­
rokiej kampanii przedzjazdo- 
wej, która zapewni udział w 
zjeżdzie niylep-szego przedsta­
wiciela z każdej gminy.

Równocześnie Zarząd Głów­
ny ZSCh postanowił zorganizo­
wać tegoroczny obchód ogólno­
krajowych dożynek w Szczeci­
nie w dniu 6 września br.

(PAP)

W trosce o zdrowie dzieci

Wzmocnienie jedności działania i wola walki 
aż do zwycięstwa—odpowiedzią 

mas pracujących na represje rządu Laniela
Masowe wiece i demonstracje w całej Francji

( f)  PARYŻ (PAP). Potężny ruch strajkowy mas pracują­
cych Francji, walczących z rządową polityką wojny i nędzy trwa 
z niesłabnącą silą. Kolejarze, pocztowcy, pracownicy zakładów 
użyteczności publicznej, elektrowni i gazowni, górnicy, pracow­
nicy stoczni i arsenałów państwowych, metra i autobusów kon­
tynuują strajk generalny na bazie najszerszej jedności.

Dziewiąta rocznica śmierci 
Ernsta Thaelmanna

(f) BERLIN (PAP). Nie- 
lieckie masy pracujące uczciły 
Geń 18 sierpnia jako dziewią- 
i rocznicę śmierci wodza nie- 
lieckiej klasy robotniczej 
rnsta Thaelmanna, zamordo­
wanego przez katów hitlercw- 
<ich. W pobliżu Weimaru, w 
kolicach, %dzie mieścił się m- 
erowski obóz koncentracyjny 
uchenwald, odbył się̂  urocz-' 
ty wiec żałobny, poświęcony 
ąmięci Ernsta Thaelmanna 
odczas wiecu odsłonięto ta i i 
ę pamiątkową, wmurowaną w 
liejscu, gdzie został zarnordo 
'any Ernst Thaelmann. Na ta- 
lic j widnieje napis: „Wieczna

chwała wielkiemu synowi na­
rodu niemieckiego, wodzowi 
niemieckiej klasy robotniczej — 
Ernstowi Thaelmannowi, za­
mordowanemu tu przez faszy­
stów w dniu 18 sierpnia 1944 
roku“ .

Na wiecu przemawiał sekre­
tarz KC Niemieckiej Socjalisty­
cznej Partii Jedności Paul 
Wnndel.

Uczestnicy wiecu złożyli 
wieńce w budynku dawnego 
krematorium obozu koncentrn 
cyjnego, w którym hitlerowcy 
wymordowali tysiące antyfa- 
szystów z wielu krajów Euro­

py-

Jak wynika z ostatnich de­
pesz, dnia 20 sierpnia walka 
strajkowa mas pracujących 
Francji rozszerzyła się na no­
we dziedziny gospodarki i obję­
ła nowe zakłady przemysłowe 
i przedsiębiorstwa. Omawiając 
sytuację strajkową we Francji 
w dniu 20 bm., paryski kore­
spondent agencji prasowej 
Reutera przyznaje, że „trw a ją­
cy od 16 dni strajk we Francji 
uległ dziś zaostrzeniu“ .

20 bm. rozszerzył się ogrom­
nie strajk robotników przemy­
słu chemicznego i objął m>in. 
dwie największe fabryki opon 
samochodowych — „Michelin“ 
w Clermont-Ferrand oraz „Dun­
lop“  w Montlucon.

Prasa podaje, że 20 bm. — 
wskutek strajku marynarzy flo­
ty handlowej — nie odpłynął 
ani jeden stalek - Hawru, Dtin 
kierki, Rouen, Nantes, Borde­
aux. Z Marsylii zaś mimo an- 
tystrajkowej akcji ze strony 
Force Ouvrière, odpłynęły za­
ledwie 3 statki, co oznacza, że 
przeszło 80 proc. marynarzy w 
Marsylii strajkuje.

W wielkich zakładach samo­
chodowych „Renault“ , które 
po . okresie urlopowym nie zo­
stały jeszcze całkowicie uru­
chomione, przystąpili już do 
strajku robotnicy 7 oddziałów 
produkcyjnych. 20 hm. strajk 
objął wszystkie zakłady prze­
mysłu hutniczego i metalurgicz­
nego w .Lille, H.awrze, w Nan­
cy, Longwy, Montlucon, w Me- 
tzu, Miluzie, Nicei.

20 bm. odbyły się również 
na terenie Francji masowe de­
monstracje i wiece protestacyj­
ne strajkujących, którzy doma­
gali się odrzucenia dekretów 
nędzy, będących wyrazem rzą­
dowej polityki militaryzacji i 
wojny.

Strajkuje coraz więcej 
metalowców

Powiększfe się nieustannie 
ruch strajkowy wśród metalow­
ców.

Rozszerza się strajk włóknia­
rzy, który objął również okręg 
lyoński i Alpy oraz robotników 
przemysłu chemicznego, budo­
wlanego itd.

Prasa donosi o dalszym roz­
szerzeniu się strajku personelu 
lądowego Air France. 20 bm 
proklamowali 24 - godzinny 
strajk marynarze.

Równocześme prasa donosi, 
że rząd y^.maga represje wo­
bec mas pracujących. Władze 
wydały prokuratorom instruk­
cje w sprawie ścigania i nakła­
dania drakońskich kar na 
strajkujących.

Z doniesień prasy wynika, że 
rząd koncentruje w dalszym 
ciągu silne oddziały policji i 
czoigi w okręgu paryskim i w 
ośrodkach przemysłowych. Po­
licja ■ przeprowadza aresztowa­
nia wśród kolejarzy i pocztow­
ców. Sądy skazują aresztowa­
nych na kary więzienia i grzy­
wny.

Masy pracujące nie dają się 
jednak zastraszyć. W całym 
kraju wzmagają się protesty 
przeciwko represjom władz. 
Akcja protestacyjna odbywa się, 
podobnie jak walka strajkowa, 
na bazie jak najszerszej jedno­
ści. Międzyzwiązkowy komitet 
strajkowy GUT, chrześcijań­
skich' związków zawodowych, 
Force Ouvrière i autonomicz­
nych związków zawodowych w 
Auxerre, skierował do prezy 
den tą Republiki list, w którym 
stanowczo protestuje przeciw­
ko represjom władz. W St. 
Etienne odbyta się potężna de­
monstracja strajkujących pocz­
towców ria znak solidarności 
z pocztowcami i kolejarzami 
skazanymi na karę więzienia 
za udział w walce strajkowej. 
W Lyonie ponad 4.000 strajku­
jących zebraio się przed gma­
chem sądowym, gdzie odbywa­
ła się rozprawa przeciwko 
dwom listonoszom, wyrażając 
solidarność z aresztowanymi.

Pertraktacje prawicowych 
przywódców związkowych 

korzystne dla rządu 
i kapitalistów

Prasa donosi o'dalszych za­
kulisowych machinacjach pra­
wicowych przywódców związ­
kowych, zmierzających do osła­
bienia walki strajkowej i pod­
ważenia jedności mas pracu­
jących. Jak wiadomo, dotych­
czasowe rokowania prawicowe­
go kierownictwa rozłamowych 
związków zawodowych z rzą­
dem ponipsiy całkowite . fiasko 
wskutek zdecydowanej posta­
wy mas pracujących.

Omawiając zakulisowe ma­
chinacje prawicowych przy­

wódców związkowych, „Huma­
nité“  pisze, że masy pracujące 
stanowczo potępiają próby pro­
wadzenia separatystycznych ro­
kowań z rządem. Obecne straj­
ki — pisze dziennik — wyni­
kają z jednomyślnej woli wal­
ki ożywiającej masy pracujące. 
Strajkami kierują w większo­
ści wypadków komitety jedno 
sci, obejmujące ludzi pracy z 
różnych związków zawodo­
wych. Masy pracujące, które 
¡zdołały zrealizować jedność 
rozumieją, że separatystyczne 
rokowania prawicowych orga< 
riizacji z rządem lub z praco­
dawcami nie dadzą się pogo­
dzić z tą jednością. PerirakO 
cje te mogą być jedynie ko. 
rzystne dla rządu i kapitalistów 
— stwierdza dziennik.

222 deputowanych 
domaga się zwołania 

Zgromadzenia Narodowego
Prasa podaje, że. masy. pra­

cujące z coraz większą stanow­
czością domagają się zwołania 
nadzwyczajnej sasji Zgroma- 
dżenia Narodowego. Do dnia 
19 bm. 222 deputowanych za­
żądało zwołania sesji Zgroma­
dzenia. Narodowego, wśród nich 
99 deputowanych z ramienia 
partii komunistycznej i związ­
ku postępowych republikanów, 
99 socjalistów, 8 członków 
MRP, 8 radykałów, 2 gaui- 
listów, 2 członków „partii 
chłopskiej“ , ! deputowany z ra­
mienia „niezależnej grupy ak­
cji republikańskiej i socjalnej“
1 z ramienia ;demokratycznego 
i socjalistycznego związku o- 
poru i 2 deputowanych nie na­
leżących do żadnej frakcji par­
lamentarnej.

Teresa Jewuła zatrudniona w Zakładach Azotowych im. F. 
Dzierżyńskiego w Tarnowie, zgłosiła się z córeczką Ewą do 
przyzakładowej poradni dla dzieci na okresowe badania kon­
trolne. Jak widać ze zdjęcia stan Ewy zadowala pielęgniar­
kę Alinę Kocząb — a malej proces ważenia nie sprawia 

wcale przykrości F o to  A . N o w o s ie lsk i

K r w a w e  s ta rc ia  
i s ta n  w o je n n y  w I r a n ie

S p iskow cy  a resztow a li M ossadika
(f) PARYŻ (PAP). Prasa w 

depeszach z Teheranu donosi, 
że w rozmaitych miejscowo­
ściach Iranu odbywają się de­
monstracje przeciwko klice 
agentów imperialistycznych, 
którą dokonała krwawego nu 
ezti ’wojskowego i obaliła rząd 
Mossadika. Agencja AFP po­
daje, że w mieście Ispahan „sy­
tuacja jest płynna i niejasna“  

W Teheranie i w Abadanie 
uczestnicy zamachu stanu skie­
rowali przeciwko demonstran 
tom pancerne oddziały wojsko

we, które strzelały do ludno­
ści. Są zabici i ranni. W rejo­
nie Teheranu wojsko obsadza 
fabryki tekstylne i cegielnie.

Szef spiskowców, gen. Za- 
hedi ogłosił stan wojenny i wy­
dał rozkaz strzelania do osób 
zbierających się na ulicach.

LONDYN (PAP). Agencia 
Reutera donosi z Teheranu, że 
oficerowie, którzy uczestniczyli 
w puczu wojskowym, 20 bm, w 
godzinach wieczornych areszto­
wali Mossadika.

R ady narodow e nie wszędzie 
p row adzą energiczną w a lkę  

ze stonką

Polskie masy pracujące solidaryzują sic 
z potężną walką strajkową ludu francuskiego

( f)  W trzecim tygodniu najpotężniejszego w historii Francji 
strajku, obejmującego ponad 4 miliony uczestników, masy pra­
cujące Polski Ludowej na zebraniach odbywających się w ca­
łym kraju manifestują swą solidarność z ludem francuskim, wal­
czącym zdecydowanie przeciw rządowej polityce wojny i nędzy.

trzecią tocznie? uchwały o budowie 
Kujbyszewskiej Elektrowni Wodnej

1 1 .. u :,lm 900 km
SKWA (PAP) 21 
rzecia rocznica opu- 
uchwaty Rady Mi- 

;RR o budowie Kuj- 
j Elektrowni Wod-

ięczna zatoga tej gi* 
budowli podsumo- 

ki swojej pracy nad 
iwą realizacją tej 
Jłożono tor kolejowy 
żeni 300 km, zmon- 
lię wysokiego napię 
:i 200 km, zbudowa­

no blisko 200 km asfaltowych 
autostrad. Uruchomiono olbrzy­
mie zakłady przeróbki 
nia oraz trzy zakłady produk- 
j betonu, które dają 6.000 m* 

betonu na dobę, zakłady spa-

W Obecnie) rozpoczęto budowę 
głównych urządzeń e ektrowm 

Załoga Kujbyszewskiej Elek­
trowni Wodnej walczy o to by 
tę Gigantyczną budowle hydro­
techniczną oddać do użytku w 
terminie,; wyznaczonym p-ztz 
partię i rząd radziecki.

Deklarując pełną solidarność 
z ludem Francji, ludzie pracy 
w naszym kraju inicjują rów­
nocześnie zbiórkę pieniężną dla 
strajkujących i ich rodzin.

Robotnicza Łódź —  
francuskim towarzyszom
LODŹ (kor. w ł.). Wiec w 

ZPB im. Marchlewskiego w 
Lodzi zgromadził tysiące ro­
botników tej fabryki.

Po referacie posła tow. Krzy- 
wańskiego, głos zabierali 
przedstawiciele załogi.

— Przodujemy w produkcji, 
towarzysze — powiedział maj­
ster Rzepecki z przędzalni — 
pokażemy teraz, że pierwsi 
spośród zatóg podajemy po­
mocną dłoń robotnikom fran­
cuskim i pomóżmy im _ mate­
rialnie ,w tej walce, która jest 
i naszą walką.

Słowa te odbity się szerokim 
echem wśród załogi. Przy pu 
szce stojącej na stole prezy 
dialnyrn gromadzą się robotni­
cy. Wśród okrzyków: „Niech 

żyje solidarność łódzkich ro­

botników z walczącą klasą ro­
botniczą Francji“  — robotnicy 
przystępują do zbiórki, która w 
ciągu niespełna 5 minut przy­
nosi ponad 2 tys. zi.

Na zakończenie masówki za­
łoga ZPB im. Marchlewskiego 
wystosowała list do strajkują­
cych włókniarzy Francji, w 
którym m. in. czytamy:

„W Waszej walce jesteśmy z 
Wami. Wiemy, że Wasza walka 
przeciw dekretom nędzy, de­
kretom ograbiania mas pracu­
jących Francji, przygotowanym 
przez rząd miliardera Laniela 
— jest zarazem walką przeciw 
polityce wojny, przeciw polity­
ce zbrojeń, polityce zaprzeda 
nia Francji w amerykańską nie­
wolę, przeciw polityce odbudo­
wy neohitlerowskiego Wehr 
machtu i przeciw „brudnej 
wojnie“  w lndochinach.

Wiemy, że jest to wielka i 
porywająca walka w obronie 
wolności, demokracji i żywot­
nych interesów Francji Nie bę­
dziemy szczędzić sil, aby na­
dal rozwijać naszą socjalistycz­
ną gospodarkę, a tym samym

wzmacniać siły bojowników 
postępu, pokoju, demokracji“ .

(b. S )

„Wasze zwycięstwo— będzie 
zwycięstwem pokoju“

Piękna, noWowybudowana ha 
la fabryczna FSO na Żeraniu 
zapełniła się tysiącami ludzi, 
którzy z napięciem słuchają) 
przemówień swych towarzyszy.

„My, którzy pracujemy w 
Ludowej Polsce dla swego 
szczęścia — mówił pracownik 
kuźni J. Piłat — dobrze rozu­
miemy, jak ciężka jest walka 
ludzi pracy we Francji o ich 
prawa. Wiedzcie, towarzysze 
francuscy, że tu, w Polsce, ży­
czą Wam szczęścia i pragną 
Wam pomóc miliony ludzi. 
Wiedzcie, że za Wami stoją ro­
botnicy wszystkich krajów. Ży­
czymy Wam, aby Wasz potężny 
glos zmusił wrogów ludu do 
zaprzestania „brudnej wojny" 
w Wietnamie, życzymy, aby 
Wasz kraj wkroczył na drogę 
pokojowej polityki, która po 
prawi sytuację mas pracują 
cych Francji i umocni pokój 
na świecie“ .

Licznj robotnicy Żerania de­
klarują składki na pomoc dla 
walczącego ludu francuskiego. 
Na zakończenie zebrania zało­

ga FSO uchwaliła tekst listu 
do strajkujących towarzyszy 
we Francji.

*
Już w godzinach porannych 

dnia 20 bm. robotnicy Zakła­
dów Przem. Azotowego im. 
Pawła Findera w Chorzowie 
ustawili przy wszystkich bra­
mach wejściowych na teren za­
kładu oraz na placu fabrycz­
nym puszki, do których robot­
nicy składają ofiary pieniężne 
na rzecz braci francuskich, wal­
czących przeciwko polityce im­
perialistów.

Na masówkę ^wołaną dla 
wyrażenia solidarności ze straj­
kującymi masami Francji przy- 
bvla tłumnie wielotysięczna za 
toga.

Gorącymi oklaskami powita­
no przemówienie jednego z czo­
łowych przodowników pracy 
Karola Pisarka, który oświad­
czył' m. in.; „Chcemy pomóc 
towarzyszom pracy we Francji 
Wiemy, że ich walka o byt to 
równocześnie walka przeciwko 
polityce zdrady narodowej, po 
I¡tyce wojny“ .

Po uchwaleniu tekstu listu, i 
odśpiewaniu Międzynarodówki, 
tłumy robotników składały do 
puszek pieniądze, przeznaczona 
na pomoc dla strajkujących.

tPAP)

(f) Ostatnie w roku bież. dni 
zwalczania groźnego szkodni­
ka — stonki stawiają przed rol­
nikami zadanie częstego i sta­
rannego przeszukiwania upraw 
ziemniaczanych.

Na Opolszczyznie w wykry­
waniu i likwidacji ognisk ston­
ki przodują powaty: Olesno. 
Opole, Prudnik, Kluczbork i Ko­
źle.

Obok przodujących są jed­
nak powiaty, w których prezy­
dia powiatowych i gminnych 
rad narodowych nie doceniają 
jeszcze należycie ważności akcji 
zwalczania stonki ziemniacza­
nej. Należą do nich: Namy­
słów, Gródków, Niemodlin i 
miasto Nysa. W pow. namy­
słowskim ria terenie gminy 
Smarchowiqe Wielkie Prezy­
dium Gminnej Rady Narodo­
wej, jak również sołtysi, nie do­
pilnowali oznaczania ognisk, co 
utrudniało ich.' likwidację. Po­
zostawiano aparaturę i środki 
chemiczne rolnikom, którzy bez 
żadnej kontroli przeprowadzali

zabiegi, mające na celu w 
niszczenie stonki. Wskutek te 
niedbalstwa w miejscach, gd; 
przeprowadzano likwidację 
gnisk, po kilkunastu dnia 
stonka po|awila się ponown 
Takie same wypadki' ujawn 
no w gminach powiatów: gre 
kowskiego, niemodlińskiego 
brzeskiego.

Tegoroczna V lustracja p 
ziemniaczanych również na 
renie woj. warszawskiego pn 
biega znacznie lepiej niż f 
przednie.

Nie wszędzie jednak rady r 
rodowe w pełni realizują wsk 
zania uchwały Prezydium Rz 
du w sprawie wzmożenia wa 
ze stonką. Np. Prezydium Mii 
skiej Rady Narodowej w Nowy 
Dworze w ogóle nie zorganiz 
walo lustracji na swoim tei 
nie. Słabo zorganizowano I 
strację w gm. Rzewnie, po 
Maków,* Izabelin, pow. Pr 
szków oraz Radziejowice, po 
Grodzisk. .(PAP)

Przodujące zakłady farmaceutyczne 
wykonują z nadwyżką 

plany produkcyjne
(f) Załogi zakładów farma­

ceutycznych, które systematy­
cznie podnoszą swą zdolność 
wytwóiczą, realizują, pian v 
produkcyjne z nadwyżką. Po 
wykonaniu przez Pabianickie 
Zakłady Chemiczne zadań 5 lat 
planu 6-letniego, w ostatnim o- 
’kresie o wykonaniu zadań 4 
lat planu zameldowały Kraków, 
skie, Kutnowskie, Łódzkie i 
Starogardzkie Zakłady Farma­
ceutyczne.. W I półroczu br. za­
łogi tych zakładów uzyskały 
szereg sukcesów produkcyj­
nych. Tak np. w wyniku uspra­
wnień procesów technologicz­
nych i uzyskania z krajowych 
surowców cennego półproduk­
tu — kwasu izonikotynowego, 
załogi zakładów w Pabianicach 
i Krakowie podwoiły produkcję 
ieku przeciwgruźliczego — tzw 
hydrazydu. Zakłady Krakow-

I skie zwiększyły- produkcję ch 
1 romycetyny o ok. 30 proc. 
Łódzkich Zakładach Farmaci 
tycznych osiągnięto — pn 
uzupełnienie aparatury i 
sprawnienie procesów techno 
gicznych — podwojenie pi 
dukcji fenacetyny — leku pr: 
ciwbólowego. (PAP)

DZI Ś W N U ME R Z E :
Prasa zagraniczna i 

dzieck ie j j do rzai 
W . B ry ta n ii 1 1 
kw estii n iem iecki.

M - S O ŁO M O N O W : 
dnieprzariskiej sti

K . W O L IC K I: T; 
arenie  Świata

L . G O L IN S K I: Ch 
lato w  Dusznikac
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.  Krwawa masakra dokonana 
na greckich więźniach 

politycznych na wyspie Zakynthos
(f) SOFIA (PAP). Bułgar-, 

ska Agencja Telegraficzna po- J
daje: Agencja Elias Press do- j STANY ZJEDNOCZONE 
nosi o krwawej masakrze doko- j NOWY JORK. Amerykańska 
nanej przez władze greckie na ¡prasa burżuazyjna, zapędzona 
więźniach politycznych na wys-j w ślepą uliczkę radzieckimi 
pie Zakynthos. j propozycjami w kwestii riie-

Gdy podczas trzęsienia zie- mieckiej, pomija meritum tych 
mi na wyspie Zakynthos — ¡propozycji i usiłuje przedsta-

Dalsze głosy prasy zagranicznej 
o nocie rządu ZSRR w sprawie Niemiec

NRD i Niemiec zachodnich, 
agencja „France Presse“  
oświadcza: „W  Paryżu uważa­
ją, że ten system miałby nie­
dogodne strony“ .

Agencja przyznaje, że „w

Wschodu widzi w realizacji 
propozycji radzieckich w spra­
wie pokojowego rozwiązania 
problemu niemieckiego zba­
wienne wyjście z obecnej nie­
zmiernie ciężkiej sytuacji Nie-

Niemczech zachodnich jest wie- j mieć. Wykonanie ich woli jest 
! 'u Niemców, którzy nie chcie- | teraz naszystwierdza agenda Filas Pres«' wi<-‘ nołe rządu radzieckiego i !u, ,Niemcow, Którzy me clicie- i teraz naszym wspólnym wiel- 

-  ormaefi nU<»7ionio ”  I jako rzekomy „manewr propa-1 b̂  wlpceJ- Jak obra- j kim obowiązkiem, któremu każ-
gandowy". Posuwa się ona do : ov\ac w§polme z członkami | dy z nas. poświęci z ■ radością 
śmiesznych twierdzeń, jakoby i rza . . (lrug|ej części Niemiec,

' !  propozycje radzieckie mogły 1 uw?zaMc, tym samym osiąg- 
11 raczei ' nrzeszkodzić ••nniżeli ! ni?toby zjednoczenie Niemiec .

S‘,V 7 . 8T l  !  w 'ężniovvie, ■ śmiesznych twierdzeń, jakoby i rz?dH . drugiej części Niemiec, | wszystkie swe sity" 
w.srod których było wielu ran 1 - J ; ' f ' ” ’” »,”  ,, ------
nych usiłowali wydostać się z ; raczej przeszkodzić -aniżeli
ruin, strażnicy otworzyli

Nota rządu radzieckiego jest 
. . . . .  nadal w centrum uwagi całej 

do I przyczynić się do rozwiązania) 8 H!̂ . berlińskiej prasy demokratycz-

Europie przez Stany Zjednoczo 
ne“ .

CHINY
PEKIN. Dziennik „Gunżen- 

żibao“  w artykule pt.: „O utwo­
rzenie jednol itycl

sprawą zwołania konferencji 
politycznej dla rozwiązania 
kwestii koreańskiej i nad zwią­
zanymi z tym problemami.

Większość delegatów prze- 
niezawi-1 mawiających na tym posiedzę- 

slych, demokratycznych, poko- i nju^krytykowała próby Stanów 
jowych Niemiec“ pisze 19 
sierpnia: „Problem niemiecki 
jest niezmiernie doniosłym pro

nich ogień z karabinów maszy- j problemu niemieckiego 
nowych i pistoletów automaty-) Oświadczając, że nota ra-

¡„Humanite“  zamieści! pełny 
a _ j tekst noty radzieckiej. Omawla-

cznych. Ta potworna zbrodnia i dziecka zmierza do tego, aby i pod;!j le P,rzez. agencję

" a. 'vi?źni<-ich politycznych -  ; ^ ‘ p i s L ^ ^ ^ l l ^ e e f d Jou?" j.p rzedstlw ide lf 'francuskiego 
bojownikach o demokrację i po- i t,.^ smo.. ”  ’ ^tieet Jt)ur* [ m{nistprę.tw;ł Qnrnw 7airr.anir-7.
kój dokonana zostafa 12'sierp- j n f i e :f ,a,  ,  ^¡edoskona- j n y d l >  ż e  „ w  Niemczech ^
nia br. Nauczycielka angielska j do Nj^mi>c‘‘ . ¿fabość heT doIT i nich !est. wielu ^ icmców- 
Batlev, która w dniu tvm Znaj-; tyki ink nisze ' Wall Street ,lie z'a< a-h niczego innego, 
dowala się na wyspie Zakyn-) Journal“  polega na tym, że |a,< ZaS,iJŚĆ d° wspó!ne?0 sto‘ 
thos była świadkiem masakry.! Stany Zjednoczone z" jednej 

Oświadczyła ona, że najpo- j strony zabiegają o „włączenie 
tworniejsźym widokiem pod- Niemiec zachodnich do zachod- 
czas trzęsienia ziemi na wyspie I nio-europejskiej wspólnoty o-
Zakynthos była masakra wież-1 bronnej “.- z druSiel zaś ~  WV-

j powiadają się za zjednocze­
niem Niemiec.
W t \ m  - * OS\i/ i ei u ,.,.,, u la n iu    i r/"ł I '** y  j

ministerstwa spraw zagranicz- 
zachód- 

któ-

póli
lu obrad z członkami rządu 
Niemiec wschodnich“ , dziennik 
„Humanite“  pisze: „Oficjalny 
komentator stwierdza, żę we­
dług niego na tym właśnie po-

nej. Dzienniki jednomyślnie w i­
tają nową pokojową inicjaty­
wę ZSRR.

Organ centralny SED „Neues 
Deutschland“  w artykule 
wstępnym pt.: „Niezawodna 
droga do jedności i traktatu po­
kojowego“ podkreśla, że propo­
zycje zawarte-w nocie radziec­
kiej stwarzają możliwość spra­
wiedliwego uregulowania pro­
blemu niemieckiego w drodze 
pokojowej.

„Berliner Zeitung“  pisze: Nie

niów, którzy próbowali rato­
wać się z walącego się w gru­
zy gmachu więzienia.

lega jedna z " „niedogodnych chodzi o to, czy propozycje ra 
stron“  propozycji radzieckich, dzieckie są do przyjęcia dla

nie. Decy- 
to, że na- j

blemem międzynarodowym. 
Dalsze utrzymywanie stanu ro­
zbicia Niemiec jest równoznacz­
ne z odbudowywaniem ogniska 
wojny w sercu Europy“ .

W nocie z 15 sierpnia — koń­
czy dziennik — Związek Ra­
dziecki raz jeszcze wskazał 
słuszną drogę rozwiązania pro­
blemu niemieckiego.

WŁOCHY
RZYM. Wszystkie dzienniki 

włoskie zamieściły na naczel­
nych miejscach wiadomości o 
nocie rządu radzieckiego do 
rządów USA, Francji i Anglii.

W „Mómento“  wiadomo­
ści na ten temat ukazały się 
pod nagłówkiem: „Moskwa za­
proponowała mocarstwom za­
chodnim zjednoczenie Nie-

O b ra d y  Komisji P o lityczne j O N Z
(f) NOWY JORK (PAP). 191 ku Radzieckiego byłoby kon-fże projekt Związku Radzieckie 

sierpnia w Komisji Politycznej j cepcją całkowicie nierealną, j go jest „dyskryminacyjny“  i 
Zgromadzenia Ogólnego NŹJ Martin poparł wniosek ząpro-jnie zmierza rzekomo do uregu- 
toczyla się nadal dyskusja nad szenia na konferencję przed- lowania problemu koreańskie-

stawicieli Indii. J go.
Następnie zabrał glos prze- j Lodge usiłował także obalić 

wodniczący delegacji radziec- oświadczenie A. Wyszyńskiego, 
kiej, wiceminister A. Wyszyń-1 który stwierdził, że Stany Zjed- 
ski. Podkreśli! on olbrzymie! noczone ujawniły swe istotne 
znaczenie podpisania rozejmu | zamiary, zawierając z Koreą

.................................  ............w Korei i omówi! kroki, jakie; południową układ w sprawie
zjednoczonych'" zmierzające do i należy podjąć w celu pokojo-1 rozmieszczenia tam wojsk a- 
uniemożliwienia wzięcia udzia-l we2° uregulowania problemu j merykańskich w przeddzień 
lu w "obradach ' konferencjiI koreańskiego. i konferencji politycznej, mającej
przedstawicielom wszystkich P° przemówieniu wicemini-i omówić sprawę wycofania
państw'* mogących zapewnić stra Wyszyńskiego delegat! wszystkich wojsk obcych i

Stanów Zjednoczonych Lodge) Korei.
usiłował bronić swej koncepcji Ostatni przemawiał na po- 
„dwóch stron“ na konferencji siedzeniu delegat Syjamu Sa- 

'dwidi uewg.ii p0| i tycznej. przeciwstawiając tę rasin. Byl on pierwszym 
i ai ni, 0 '  koncepcję zasadzie konferencji! i — jak dotychczas — je- 

okrąglego stołu, łktórą zaapro-1 dynym mówcą, który udzie- 
bowal wiceminister Wyszyń- ) lii pełnego poparcia stano-

na Dalekim

P rzec iw  
gospodarczem u 

d y k ta to w i U S A

tem Niemiec. „Trudność tkwi |Trudno jednak stwierdzić, jaką Adenauera, czy też
■ tym — oświadcza pismo — ¡to niedogodność krvie w sobie i dującą- kwestią jest „ „  .... , . „  ,, „  , .

*e dotychczas Stany Zjednoczo-| fakt, iż nota ZSRR»odpowiada i ród niemiecki w większości pra- | r] ,iec ’ a ..^Wssaggero stwier- 
ne nie mogły... wytłumaczyć, w ; słusznym dążeniom narodu nie- i Rni’e pokoju i jedności i żadne \ ./a: »’ZSRR proponuje zwoła- 
jaki sposób można zjednoczyć j mieckiego, tym bardziej, że pro- manewry nie zdołają skłonić go j nie konferencji pokojowej w
Niemcy zachodnie pod wzglę-I ponowane w noćie rozwiązanie- do rezygnacji z żądań przepro- 

| dem militarnym i ekonomicz- odpowiada również w całej peł- ! wadzenia rozmów czterech mo-
J nym z Europą zachodnią, a ! ni 'interesom Francji i sprzyja I carstw.
: jednocześnie zjednoczyć je z I zachowaniu pokoju“ . ' | BERLIN. — Agencja ADN

A rtyk u ł pisma hinduskiego A " ¡ scbodn,rni • Dziennik „Liberation“  okre-| donosi z Hamburga: Przewod-
m  u n c c w A  ( m m  i i i stwierdzając, że rząd Ade- < sla zasadnicze propozycje ra- | niczącv Ogólnoniemieckiei Par-
nNci „  • ■n c c  1 n  n • l nauer® zdecydowanie poparł dzieckie w sprawie traktatu po- ! Hi Ludowej i b. minister spraw

donosi agencja TASS z Delhi, amerykańską politykę sojuszu ; kojowego z Niemcami, jako ) wewnętrznych rządu końskiego
organ ogolnohmduskiego _ K o - | Niemiec zachodnich z Europą : „nader rozsądne“ . i dr Hcinemann zażadał 17 siern-
mitetu Partu Kongresowej „E - . zachodnią pismo żali się, że) Podkreślając, że pierwsza i nia od

sprawie Niemiec“ .
BELGIA

BRUKSELA. Wszystkie 
dzienniki belgijskie podały w 
dniu 18 bm. pod wielkimi tytu­
larni dokładne .streszczenie no­
ty rządu radzieckiego w spra­
wie Niemiec.

Dziennik „Drapeau Rouge“ 
mocarstw zachodnich pisze w tytule: „Swą nową no-

trwały pokój 
Wschodzie.

Pierwszy przemawiał delegat 
Kanady, Paul 
oświadczy! m. in.:

„Celem naszym powinno być 
zapewnienie udziału w. konfe­
rencji politycznej przedstawi­
cieli tych wszystkich krajów, 
które powinny wziąć w niej u- 
dział, aby dać konferencji jak 
największe szanse pozytywne­
go rozwiązaniu zagadnienia1 
pokoju i bezpieczeństwa tego 
rejonu...“

Delegat kanadyjski podkreślił, 
że zwoływanie konferencji bez 
udziału przedstawicieli Żwiąz-

ski i poparli liczni inni dele­
gaci.

Lodge twierdził, że podczas 
rokowań w sprawie, rozejmu w 
'Korei przewodniczący delegacji 
koreańsko - chińskiej, generał 
Nam Ir, domaga! się rzekomo, 
aby udział w konferencji poli­
tycznej wzięli tylko przedsta­
wiciele dwóch stron, które pro­
wadziły działania wojenne. 
Lodge usiłował także dowieść,

wisku amerykańskiemu w spra­
wie składu i metody pracy 
konferencji politycznej. Poparł 
on także projekt rezolucji USA 
i 14 innych państw, która ogra­
nicza liczbę uczestników kon­
ferencji do tych krajów, które 
prowadziły w Korei działania 
wojenne.

Następne posiedzenie Komi­
sji Politycznej odbyło się 20 
sierpnia.

A m e ry k a n ie  na d a l .u tru d n ia ją  pracę 
g rup  in s p e k c y jn y c h  w  K o re i

S » m A anhieŚm arj i wezwanie do jedności Niemiec i reakcja Waszyngtonu ha notę I wyrażenia zasadniczej zgody na I ta do rządów Francji Anglii i 
1 P ‘ c 1 an u "  -znajduje znaczny oddźwięk i radziecką była wroga, i że Sta- i wysunięte ostatnio w nocie| USA Związek Radziecki stwa-

wsrod Niemców w zachodniej i | ny - Zjednoczone nie zgadzają | Związku Radzieckiego propozy-1 możność rychłego „rem il>
wschodmej części kraju. j ^ ' orzeme N^miec neu- ; cj e podjęcia rokowań w kwe-j wanja kwestii niemieckiej“

irainycn, ,,Liberation ^ i -  - ł - - - - -  -- J

Azji i o dyktacie amerykańskim. 
Autor artykułu protestuje prze­
ciwko krępowaniu przez Ame­
rykanów wymiany handlowej, 
w szczególności między India­
mi, a Chińską Republiką Ludo­
wą. „Dzięki rozwojowi przemy­
słu i produkcji rolnej, uiepsze-

ANGLIA
LONDYN. Dziennik „Dai-

| ly Worker“  wita z uznaniem 
i notę radziecką w sprawie Nie- 

i .. raiec. W artykule wstępnym
mu komunikacji i stabilizacji ; d/iennik piSze:‘ „Jest to śmia*ły,

! prosty i uczciwy projekt roz-
; wiązania problemu niemieckie- 

dzlejach stały s,ę rozległym, g0> którv powitaja z zariowo.
jednohtym i trwałym rynkiem. | ,eniem wszvscv ,ud7ie pragna.
Możliwości rozszerzenia wv- cv pokojü Xoia radziecka stâ-
rniany handlowei z Chinami ro-j n-ow-i niezwykle doniosły krok
kują nam konkretne korzyści . na drodze do pokojowego ure- 
Autor artykułu oburza się na j gu,owania najpoważniejszego 
amerykańską politykę dykta- ; w clnvili obecnej problemu mię- 

tu i podkreśla, ze cele tej po- dzyparodowego. Zawiera ona 
lityk i są „diametralnie sprzecz. (propozycje daleko idące a jed-

waluty—stwierdza pismo—Clii 
ny po raz pierwszy w swych

ne z celami polityki Ind ii“ .
Artykuł kończy się stwierdze­

niem, że Indie „dążą do korzy- 
’ stnego obustronnie handlu ze 
wszystkimi krajami“ .

Knntmiikat raclzîprliîpj 
służby informacyjnej 

w Austrii

nak praktycznie możliwe do 
zrealizowania. Byłoby wielkim 
błędem przypuszczać, że pod­
żegacze wojenni ustosunkują 
się do tych propozycji z Nale­
żytą uwagą“ .

„Daily Herald“  w związku z 
notą radziecką pisze, że „je j 
tezy są prawie, na .pewno nie do 
przyjęcia dla Zachodu“ . Dzien­
nik oświadcza, że wymiana not 

I dyplomatycznych prowadzi do

, , , zapytU; j stii niemieckiej. Rozmowy | Związek Radziecki proponuje
W ła ś n i  innai : miedzy wielkimi mocarstwami ■ — podkreśla dziennik -  aby
n ‘ a- L r ' "  Jn r pod . 'v,j  | ' narada ogólnoniemiecka — ¡„wszystkie kraje, które brałv 

7 , porozu,T" en e- 1 oświadczy! Heinemann — to udział w wojnie przeciwko a-
r i a ^ n a r e s r c i ć ' C í i W>S“ń ! j edyt?a droSa prowadząca dolgresorom hitlerowskim, m. in. 
trh 'ta tu ' nnknimvitr " '  Acepcję ¡ pokojowego rozwiązania pro-! również Belgia, uczestniczyły 
izonvmi N iem cam i“  "°* ! blem" niemieckiego. Nie woj-; w zawarciu traktatu“ .

i ... . . ¡ no  odrzucać wciąż propozycji) Prasa burżuazyjna streszcza
niezadowolenie z ' \v-óa¡P¡ Z ! ^ w,dzku Radzieckiego twier- ¡ tendencyjnie note radziecką po-
cji Adenauera na riofę radzie- I dząCJ Źe ]estTł °  u 3" ^  propa‘ i sh]^ iją c  się_ wiadomościami za- 
oi i  nem iQ tiiiic  •' | gandowy. i rzeba nareszcie¡ czerpmetvmi z agencji amerv-
Á L u e ™  U  ; K / : >; e-opoiv-! kańjkićh , ,n O d skic!,. '

„  i • . ł - i cje. Zapytujemy z cala stanów- 1miastowego z.wofania konteren- • n - •i , U , j  . ‘ czoscią: dlaczego me mamycji czterech mocarstw, dziennik ,■ “  „ .  -s . ,„ ’ A,"‘ lm pod ąc rozmow juz dzisiaj?pisze. „Adenauer spodziewa n HZ ¡ . 1 . ,, _r__U_b ! Polityka siły me może dopro­
wadzić do zjednoczenia Nie-

(f) WIEDEN (PAP). Ra . . ..
dziecka służba informacyjna w impasu. I roponuje on powrót 

opublikowała komuni " "  "  ^ ...... l' " "Austrii
kat. w którym donosi, ze wy­
soki komisarz ZSRR w Austrii 
I. Iljiczew wystosował w  dniu 
18 bm. do kanclerza Raaba pi­
smo‘ następującej 'treści:

W związku z prośbą rządu '
austriackiego, przedstawioną 
w Pańskim liście z dnia 4 s

do koncepcji Churchilla 
przeprowadzenia rozmmy na
najwyższym szczeblu ' bez 
sztywnego porządku dziennego.

Jak donosi agencja Reutera, 
przedstawiciel angielskiego mi- 

spraw zagranicz­
nych oświadczy! w dniu 17 bm., j

się, że na tej konferencji mo­
carstwa zachodnie po prostu 
zakomunikują o swojej odmo­
wie przyjęcia propozycji ra­
dzieckich, i że to tak' niepoko- 
lace zagadnienie będzie po­
grzebane“ ...

Dziennik „Figaro“  stwier­
dza, że podstawowe tezy noty 
radzieckiej były znane już 
przedtem. „Jeśli zaś chodzi o 
nowe tezy — pisze dziennik — 
zwłaszcza zaś o projekt utwo­
rzenia tymczasowego rządu i 
neutralizacji Niemiec, to mo­
carstwa zachodnie nie godzą 
się na nie“ .

NIEMCY
BERLIN Jak podaje agencja

mieć, a skoro tak jest, powin­
niśmy sobie uświadomić, że o- 
becna polityka zachodnia nie 
tylko wymierzona jest przeciw

dowej NRD dr Johannes Dieck 
mann złożył oświadczenie na

pnia 1953 roku, jak również w j
i że na pierwszy rzut oka ostat- i tema* n?t>’ nządu radzieckiego 

’U  j nia nota rządu radzieckiego w do ,U fddw USA, Wielkiej Bry-
eelu zaspokojenia potrzeb lu 
dności austriackiej, władze ra-

sprawie Niemiec potwierdza 
opinie Zachodu, iż ministrowie 
spraw zagranicznych Wielkiejdzieckie postanowiły zezwolić > r ,  - . . -., ' , - ■ Czwórki powinni sie spotkać i

na swobodne kursowanie po nmówić p'rob!om niemiecki. Da- 
cale, Austrii wagonow pasa- : , ■ przeKdstawide, angielskie- 
zer.sk,ch należących do ZSRR. ministerstwa spraw zagra-
a eksploatowanych przez au­
striackie koleje państwowe.

ADN, przewodniczący Izby L u -! ży podjąć w najbliższym czasie
na podstawie propozycji ra­
dzieckich.

Zachodnio - niemiecki dzien­
nik socjaldemokra tyczny.,, West. 
faelische Rundschau“ , powo­
łując sie na tezę noty radziec­
kiej, że nie da się pogodzić

ko zjednoczeniu, lecz opiera się i ez'a.s przeciwko frontowi atlan 
właśnie na rozbiciu Niemiec.

Według doniesień tejże agen­
cji z Duesseldorfu, przywódcy 
Związku Niemców , walczących 
o jedność, pokój i wolność Jo­
seph Wirth i Wilhelm Elies zło­
żyli oświadczenia, w których 
witają z uznaniem notę rządu 
radzieckiego w kwestii nie­
mieckiej i wypowiadają się za 
niezwłocznym podjęciem roz­
mów między Niemcami w celu 
rozważenia kroków, jakie nale-

HOLANDIA
HAGA. Dziennik „De Tele­

graf“  pisze: „Nota rosyjska 
odwołuje się po mistrzowsku 
do narodowych uczuć Niem­
ców. Nota ta jes t. najmocniej­
szym posunięciem dvplomatvc/.-. . . .  . . ,
nym, jakiego dokonano dotych- I «?> ktore. okazują sprowadza-

(f) PEKIN (PAP). Kores­
pondent agencji Nowych Chin 
donosi z Kaesongu: Do 5 wy­
znaczonych punktów w Korei 
przybyli pierwsi przedstawiciele 
personelu 5 grup inspekcyjnych 
z ramienia państw neutralnych.

Pierwsi przedstawiciele tych 
grup wyjechali z Kaesongu i 2 
sierpnia. Grupy inspekcyjne 
wydelegowane do Sinyidżu, 
Manphodżin i Sinadżu przyby­
ły tam w dniu 13 bm. Przed­
stawiciele grup inspekcyjnych 
wyznaczonych do Hynnam i 
Czhondżin przybyli do przy­
dzielonych im punktów w 
dniach 15 i 17 bm.

W każdym z tych 5 ustalo­
nych punktów dowództwo na­
czelne Koreańskiej Armii Lu­
dowej i sztab chińskich ochot­
ników ludowych utworzyły biu­
ra łączności. Na czele każdego 
z tych biur stoi oficer miano­
wany przez dowództwo kore­
ańsko - chińskie. Do obowiąz­
ków tych biur należy nadzór 
nad przestrzeganiem tych po 
stanowień układu rozejmowe-

t a n i i i Francji.
„Pragnęlibyśmy 

świadczenie — by
głosi o- 

wielkodusz-

Slcuteczne metody 
leczenia Heine Medina 

w Janskich Łaźniach

na propozycja rządu radzieckie-,! zjednoczenia Niemiec z realiza 
go, zmierzająca do rozwiąza-1 cją układów wojennych euro- 
nia problemu Niemiec, rozbu- j pejskiej wspólnoty obronnej, 
dzila świadomość narodową w) pisze: „Kanclerz federalny
tych ludziach w Niemczech za-1 (Adenauer) reaguje na tę tezę

ma posiłków wojskowych do 
tvckiemu. Ilustruje ona wvmo- ) Kofei. Piace giup inspek- 
wnie „zwrot“ w polityce rosyj- cW b . moM . bvc podjęte 
skiej w stosunku do problemu w ca U pp 1,1 dopiero p0 
uzbrojenia Niemiec. Wątpliwe 
jest, by ta nota była czymś in­
nym niż nadzwyczaj • niebez­
piecznym manewrem taktycz­
nym dokonanym z genialną 
śmiałością. Niestety, manewr 
ten wywołany został -w pew­
nej mierze poważnymi błęda­
mi dyplomacji zachodniej. O-

nelu. Neutralna komisja nad-1 la znów układ rozejmowy. W 
zorcza pierwotnie postanowiła, dniu 11 sierpnia personel stro- 
że cały personel grup inspek- j ny amerykańskiej, uzbrojony 
cyjnych powinien wyjechać do | w dwa pistolety maszynowe, 
wyznaczonych miejsc w dniu | wkroczył do strefy zdemilita- 
12 sierpnia. Ponieważ jednak | ryzowanej. Strona amerykan* 
strona amerykańska oświad- j ska już piąty raz przyznaje się 
czyla, że „przygotowania“  w j do naruszenia rozejmu. 
punktach Korei południowej ) ,,, , . , • ,
nie zostały jeszcze zakończone. , J ; d'1,u 19 bm- wojskowa
w dniu 12 bm. do-Korei polu- ^  ¿ ń jń f  ' W3 ,r02i!atr^ ' '  , . - , . ■ . , . ' . la wspólne sprawozdanie gło-dmowe udali sie jedynie pier- ł , , . . . .J i \ wnycli przedstawicie l obuwsi przedstawiciele tych gruo. . 1 M ,14 • •* r  1 I stroił i dziewięciu \vspo nvc iW dniu 14 sierpnia strona - , /1 - - - i grup obserwatorów. Jak wyni-_ 1 * i  • » • i  ¡ Ł I U J  l / t / o C I  W d  I U  l ) W .  d  1\ W  \  . i ,amerykańska ponownie oswiad- : p 1 , ,, - • . ł , - . ka z tego sprawozdania, wysu-czyła, ze nie jest jeszcze goto- ■ ,■ s 1 . , J; J 1 & niete przez Amerykanów >

W związku z tym wyjazd 
pozostałego personelu gruj: 
inspekcyjnych został znowu 
odroczony do 20 sierpnia. W 
ten sposób stręna amerykańska 
bezpodstawnie hamuje prace 
grup inspekcyjnych.

Posiedzenie wojskowej 
komisji rozejmowej

(f) PEKIN (PAP). Kores­
pondent agencji Nowych Clon 
donosi z Kaesongu:

przez
karżenie, jakoby strona kore­

ańsko - chińska budowała u- 
mocnienia w strefie zdemilita- 
ryzowanej, jest całkowicie bez­
podstawne. Główny przedsta­
wiciel strony amerykańskiej 
Bryan, oświadczył, że sprawa 
ta została pomyślnie wyjaśnio­
na.

Of lec iw ie  sztabowi obu 
stron postanowili, że sztab 
wojskowej komisji rożejmow«j 
powinien przebywać w Komam- 
don, na lin ii demarkacyjnej, na

Główny -przedstawiciel stro- |południowy wschód od Panmun-
ny amerykańskiej w wojsko- ! dżonu.
wej komisji rozejmowej, gen | Sekretarze obu stron rozpa- 
Bryan na posiedzeniu komisji I trują obecnie tymczasowe za* 
w dniu 19 bm. przyznał, że ) rządzenia dotyczące dzinłalno- 

przybyciu pozostałego perso- I strona amerykańska pogwałci- 1 ści grup obserwatorów.

S t a n  w y j ą t k o w y  w M a r o k u
Kolonizatorzy francuscy uprowadzili sułtana

nicznych zaznaczył, iż nota ra- . { .
dziecka będzie 'przez Anglię I chodnich, którzy zdają sobie | szczególnie wrogo. Stoimy o- Brytanii i 
wszechstronnie przęstudiowa- i sprawę ze swej odpowiedział-) becnie przed taką alternatywą: mieckiej.

1 ności. Mamy nadzieję, że w y - ¡albo 12 dywizji i utrwalenie) Dziennik „Rude Pravo“

becnie powinno się wyjaśnić, 
czy organizacja zachodnio­
europejska i popierająca ją or­
ganizacja atlantycka jest czymś 
więcej niż tylko aparatem kan­
celaryjnym, a w szczególności 
czy ma ona istotnie za sobą 
większość wyborców w Niem­
czech“ .

CZECHOSŁOWACJA
PRAGA. Naród czechosłowa­

cki powitał z głębokim zadowo­
leniem notę rządu radzieckiego 
do rządów Francji, Wielkiej 

USA w kwestii nie-
przestud

przy czym przeprowadzone 
zostaną konsultacje z rządami:

¡Stanów Zjednoczonych, Francji 
i Niemiec zachodnich.

rżeniem tymczasowego rządu 
ogólnomemieckicgo w drodze 

(a) PRAGA (PAP). W miej- [ PARYŻ. Omawia jąc propo- ) bezpośredniego porozumienia 
scowości Janskie Łaźnie "  j zycję radziecką w sprawie utwo- ) między Niemcami wschodnimi i 
Karkonoszach znajduje się zna-j rżenia tymczasowego rządu ) zachodnimi. Apel ten powtarza­
ne również poza granicami j ogólnoniemieckiego przy jedno-, f my już od dawna. Wiemy, że 98 
Czechosłowacji nowoczesne sa- j czesnym zachowaniu rządów \ proc. Niemców z Zachodu i

rzekną się oni wówczas mewy- rozbicia Niemiec, albo też wy­
brednych manewrów i ze swej | rzeczenie się myśli o utworze- 
strony wypowiedzą się za utwo-! niu armii europejskiej i zapew­

nienie perspektyw sprzyjają­
cych zjednoczeniu Niemiec. Ca­
la 'reszta jest niebezpieczną u- 
topią... Kanclerz powinien zro-

pi-
sze, że nota rządu radzieckie­
go do trzech mocarstw zachod­
nich i zaproszenie do Moskwy 
delegacji rządowej N.RD zmie­
rza do jak najrychlejszego roz­
wiązania problemu niemieckie­
go zgodnie z interesami wszy- 

zumieć,-że gdy chodzi o przy-j stkicli narodów, jak również z 
szlość Niemiec, nie wolno bro-j interesami niemieckich mas lu­
nie polityki prowadzanej w dowych.

natorium dla leczenia c h o r y c h _______________________________________________________________________
na Heine Medina oraz usuwa-)

W sanatorium ' tym* stosuje Dziennik „Prawda"o wizycie delegacji rządowej NRD w Moskwie
się najnowocześniej, ze metod\ j ^  MfKIćW A /PAP1 w  n u .  mocarstwa zachodnie polityka [pokoju i bezpieczeństwa mię-j  W ten sposób umacniają s}ę Mym kraju i zaprowadziły ostrą jleczenia Heine Medina, a mia- (f) MOSKWA (PAP). W nu- 

i merze z 20 bm. dziennik „Praw-

(f) PARYŻ (PAP). Jak wy­
nika z doniesień prasy francu­
skiej, sytuacja polityczna w 
Maroku jest w dalszym ciągu 
w najwyższym stopniu napięta

Jak wiadomo, jeden z pa- 
szów marokańskich El Glaoui, 
działając w interesie francu­
skich władz kolonialnych, wy­
suną! „kategoryczne żądanie“ 
n a t y c h m i a s t o w ej detronizacji
sułtana Maroka, Sidi Moham­
meda V.

El Glaoui zagroził, że jeśli 
sułtan nie zostanie usunięty z 
tronu przez Francuzów, to roz­
pocznie w Maroku wojnę do­
mową, Zmobilizował on uzbro­
jone oddziały jeźdźców berbe- 
ryjskich i skoncentrował zna­
czną ich ilość w pobliżu Raba­
tu, gdzie znajduje się rezyden­
cja sułtana Sidi Mohamme­
da V.

Dzienniki paryskie podkre­
ślają, że ludność Maroka po­
dzieliła się na dwa wrogie obo­
zy — zwolenników sułtana i 
zwolenników paszy El Glaoui. 
W szeregu miast doszło do po­
ważnych starć, w wyniku któ­
rych są liczni zabici i ranni, 

i Francuskie władze kolonialne 
ogłosiły stan wyjątkowy w ca-

batu wezwano do Paryża re- j roka? Aby znaleźć odpowiedź 
zydenta generalnego Francji j na to pytanie wystarczy prze- 
generala Guillaume, z którym ) czytać uważnie prasę koloniza- 
prernier Laniel i minister spraw ! torów. W jaki sposób El Glaoui 
zagranicznych Bidault odbyli ; mógł swobodnie podróżować 
dłużsźą konferencje, a następ- • po kraju, w którym obowiązy- 
nie udali się do prezydenta Re- ) wal stan wyjątkowy? W jaki 
publiki Vincent Aunóla. O wy- ¡ sposób mógł on skoncentrować 
niku tych narad nie ogłoszono j liczne oddziały uzbrojonych 
żadnego komunikatu, lecz dzień-! Berberów kolo Rabatu? 
nik „Franc Tireur“  podkreśla, m  v n u /v  l r ,DI, / n , m  
ze zapadła decyzja usunięcia z L  N O \\Y  JORK (PAł  ). —- 
tronu sułtana Sidi Mohamme- Sekretariat Organizacji Naro- 

y  ! clow Zjednoczonych wręczył
' PARYŻ (PAP). Agencja | WMysłkim delegacjom tekst' me-

„France Presse“  donosi, że 20 ! morandllI1l  .podpisanego prze*
sierpnia rano general Guillau- ) R1 zeds aJtv"rl® 1 , j IS an.u."p a_ i Burmy, Egiptu, Indu, Indonezji,

‘ Iranu, Iraku, Libanu, Liberii,
W godzinach popołudniowych ) ,FÍ.IÍp<Ín’. A rab ii,Sau-
rozkaz generala GuillaumFa : - j  .VMh Syjamu i Jeme­

nu, zawierające uzasadnienie 
wniosku, aby na V III sesji

me powrócił samolotem 
ryża do Rabatu.

Zgromadzenia Ogólnego NZ od­
była się ponownie dyskusja nad 
sytuacją w Maroku. W drugim 
memorandum przedstawiciele

. . . .  . . .  , , , [dń“  zamieścił a rtiku l wstępne,
wszystkich mięsni dotkmętycl, wiz^ ie delegacji
chorobą Leczenie we "czes- Republiki Demo-
nycli stadiach zachorowania kralyczn?j w M'oskwie. 
jest znacznie łatwiejsze i r\\a | zaproszenje rządu radzie- 
krocej, zas przy zastarzałych j ck- _  pisze m in dzien.
wypadkach powtarza się ro y njk — przybywa dzisiaj do Mo- 
rocznie przez 8 — 10 tygodni. |

wciągania Niemiec do agresyw- | dzynarodowego. Jz roku na rok przyjazne * sto- | cenzurę w stosunku do wszel
riego bloku wojennego, polity- | Idea ta znajduje .również wy- j sunki między Związkiem Ra- j kicb informacji przekazywa
ka wskrzeszania agresywnych [ raz ,w stosunkach między ) dzieckim a Niemiecką Republi-
Niemiec militarystycznych. No- ¡Związkiem Radzieckim a Nie- ką Demokratyczną. Związek 
ta rządu radzieckiego wykazu-1 miecką Republiką Demokratycz- | Radziecki udziela stale pomocy
je z całą dobitnością, że włą-|  ną. Od czasu powstania Nie- | i poparcia Niemieckiej Repu-
czeme Niemiec zachodnich do ¡ftiieckiej Republiki Demokra- blice Demokratycznej, która jest 
„arm ii europejskiej i zakazem j tycznej te przyjazne stosunki j ostoją walki o jednolite, milu-

demokratyczneskuteczności tei metodv I sk^  . delegacja ^rządowa Nie- ¡do agresywnego bloku atlanty- | sta|e umacniały się i rozwijały, jjące pokój
świadczy U lT ie  z 250 nacien-! mleckleJ. Republiki Demokra y- i ck.ego uniemożliwi połączenie j Na grunclc trwałych przyjaz- ¡Niemcy.
s\\iaacz\ iaht, ze z PdCJŁN ; cznej dla rozpatrzenia niekto- \ Niemiec wschodnich i zachód-I „..«i, cfnQimUńw 7w\av i

niosłych zagadnień do- I nich. Układy paryski i boński ) £  ! , ^ 7 ^ 5
n rozwoju stosunków wymierzone są przeciwko pon ,Republiką Demokratyczna, rząd du .
Związkiem Radzieckim stawowym zasadom uchwal f ra'dzieck? udzielal ,Jdno| d  nfe. ¡strow NRD podkreśliła, ze pa- 
jak rowruez aktualnych | poczdamskich, zgodnie z k tó ry -jmjecki ■ lv zadlodziia tr.oc. zarówno w Niemczech 
dotyczących całoksztal- mi wielkie mocarstwa zobowią-|, . ,„„^h « trn n n e i wschodnich jak i zachodnich

trzech nie odzyskało władzy w niiedzy 
nogach, a z 280, chorych przy- a \ ^ d - 
jętych w roku ubiegłym d°- Kwestii ________ __ _
tychczas nie chodzi tylko’ jed- (u problemu niemieckiego. | zalv sie do utrzymania jedności i , • 
no dziecko i jedna osoba doro- Dziennik przypomina treść i narodowej Niemiec, do prze- i z,^ocmc ,z ^OI7° c n n " " v n r ,miF 
sla. Pacjenci,: dzieci i dorośli, j notv radzieckiej z dnia 15 sier-1 kształcenia Niemiec w państwo i rząaami -oK < i <NK . 
którzy leczyli się w sanatorium j prlia do rządów USA, Anglii I demokratyczne, miłujące pokój I pozwija się pomyślnie wspoi- 
w roku bieżącym zaczęli cho-j ; Francji, przedstawiającej sta- [ n ' .  . . . . .  , ¡praca,.  ekonomiczna między
dzić już po kilku tygodniach.! nowisko Związku Radzieckiego1. P,° omówieniu treści noty ¡Związkiem Radzieckim a Nie- 
a lekarze są przekonani, że w sprawie Niemiec i zawiera-!12*̂ . radzieckiego „Prawda j miecką Republiką Demokratycz 
wszystkich uda się wyleczyć 
całkowicie.

Ponieważ większość pacjen­
tów sanatorium stanowią dzie­
ci, zorganizowano dla nich 
przedszkole oraz szkolę pod­
stawową i średnią. W sanato­
rium istnieje również warsztat, 
w którym pacjenci przy spe­
cjalnie dobranej łatwej pracy 
samodzielnie ćwiczą mięśnie.

rzą-
Mini-

i trzeba, wszechstronnej pomocy , , .! - - - - 1 gorąco powitają rozmowy w
Moskwie, służą one bowiem jak 
najrychlejszemu zaspokojeniu 
naglących postulatów narodu 
niemieckiego.

Radziecka opinia publiczna—
jacej odpowiednie propozycje slwlcraza: Kzaa raaziecKi poa-iną. ■ worot towarowy mięazy ¡kończy „Prawda“  — jest ze 
2^R r . ' ' ¡kreślił w swej nocie, że odro-¡NRD a Związkiem Radzieckim jswej strony przekonana, że

Rzad radziecki   pisze |dzenie Niemiec jako wielkiego i w roku 1953 zwiększy! się zna- i przyjazd delegacji rządowej
„Prawda“  — wychodzi z za-ło- | państwa, które by mogło zająć cznie w porównaniu z rokiem NRD umożliwi szczegółowe 
żenią, że problem niemiecki ¡należne mu miejsce wśród in- ! 1952. Przekracza on tegoroczny 
jest sprawą niecierpiącą zwio- )” ych państw, możliwe jest tył- plan

marokańskich godzinę policyj­
ną od 8 wieczorem do świtu.

nych z Maroka. PARYŻ (PAP), Omawiając
Prasa paryska podkreśla, że ostatnie, wydarzenia w Maroku, 

w ostatnich dniach rząd tran- j dziennik „Franc Tlreur“  pisze: 
cuski obradowa! kilkakrotnie „Kto zainicjował i zorganizował 
nad sytuacją w Maroku. Z Ra- 1 bunt przeciwko sułtanowi Ma­

na roznaz generała 
pałac sułtana został otoczony 
przez oddziały czołgów i sa­
mochodów pancernych. Wszyst­
kie drogi prowadzące do pała­
cu zostały obsadzone przez 
zmotoryzowane wojska francu- I
skie. Sułtan Sidi Mohammed I t-vch panshv uzasadniają swą 
V i jego dwaj synowie zosta- i prosbe omówienia sprawy Tu­
li pod silną eskortą przewie- i msu‘
zieni na lotnisko i wywiezieni) (f) NOWY JORK (PAP). — 
samolotem w nieznanym kie- ) Podczas debaty w Komisji Po- 
runku- | litycznej Zgromadzenia Naro-

Wladze francuskie wprowa- j dów Zjednoczonych, delegat 
dz.ity we wszystkich miastach Syrii wysuną! wniosek, aby 

Komisja omówiła sprawę Ma­
roka. Jednakże przewodniczący 
Komisji Politycznej wniosek 
ten odrzuci!, oświadczając, że 
sprawa Maroka nie znajduje 
się na porządku obrad Komi­
sji.

Wiadomości sportowe
Spartakiada 

Wojska Polskiego

ki, o pierwszorzędnym znaczę 
niu dla pokoju i bezpieczeństwa 
narodów. Przeszkodą tia dro­
dze do rozwiązania tego pro­
blemu jest prowadzona przez

ustalony w myśl długo­
terminowego układu z 1951 r.

Zacieśnia się Współpraca na­
ukowo-techniczna między ZSRR 

współpracy z innymi państwa- ! a NRD, rozwijają się i pogłę- 
ini dążącymi do utrwalenia i biają stosunki kulturalne.

Ko drogą pokojowego i demo­
kratycznego , rozwoju państwa 
niemieckiego, drogą przyjaznej

omówienie problemu niemiec­
kiego i stanowić będzie nowy, 
doniosły etap w dalszym roz­
woju przyjaznych stosupków 
między Związkiem Radzieckim 
a Niemiecką Republiką Demo- 

1 kratyczną.

W p ie rw s z y m  s p o tk a n iu  I I  ru n -  ) 
d y  ro z g ry w e k  p iłk a rs k ic h  O W B y d - i 
goszcz p oko n a ł W o jska  L o tn icze  
2:0 (1:0). B ra m k i z d o b y li:  w  2fi ! 
m in . P ila re k  i w  57 m in . Ja w o rs k i j

W d ru g im  m eczu O W K ra k ó w  i 
p o ko n a ł M a ry n a rk ę  W o jen n ą  8:1 
(3:0). B ra m k i d la  OW K ra k ó w  zdo ­
b y li :  K o w o l — 4. U zna ń sk i — 2 
o raz  G la jc a r  i  P iechaczek. D la  m a­
ry n a rz y  h o n o ro w y  p u n k t z d o b y ł 
S roka.

W trz e c im  m eczu O W  W arszawa 
p o k o n a ł OW  W ro c ła w  3:2 (0:1).

W d a lszym  c iąg u  tu rn ie ju  s trze ­
leck ie g o  S p a rta k ia d y  W P Z a jąc  
(M a ry n a rk a  W o jenna ) w  s trz e la n iu  
K B -5  w y n ik ie m  80 p k t. u s ta n o w ił 
n o w y  re k o rd  P o lsk i. D ru g i re k o rd  
P o lsk i u s ta n o w ił w  ty m  d n iu  zespół 
żeńsk i OW  B ydgoszcz w  s trz e la n iu  
K B K S -5  o s iąga jąc  4.937 p k t.

Międzynarodowe 
regaty żeglarskie

W da lszym  , c iągu  m ię d z y n a ro d o ­
w ych  re g a t że g la rs k ic h  N R D  — Wę­

g ry  — P o lska  na je z io rz e  K rz y w y m  p o ko n a ła  A n d ru to w ą  6:2 6-4 ,Ta£- 
w O ls z ty n ie  rozeg rano  dw a o s ta t- i k o w ia k ó w n a  p rzeg ra ła  z P ią tk o w ą  
n ie  w y ś c ig i w  k la s ie  O „ F in n “  w 1:6. 4:fi. ą R y c z k ó w n a  w y e lim in o -

w a ła  J e ln ic k ą  6:1, 6 :2.k o n k u re n c ji  m ężczyzn.
W w yśc ig u  p ie rw s z y m  z w y c ię ż y ł 

W ęg ie r T o in a : p rzed  H o ffm a n e m  
(N R D ) i V o g le re m  (N R D ). D ru g i 
w yśc ig  z a k o ń c z y ł sie z w yc ię s tw e m  
Kovacsa (W ę g ry ) p rzed  Szlosserem  
(P o lska ) i  B id e rm a n e m  (P o lska ).

Drugi dzień tenisowych 
mistrzostw Polski

W R O C ŁA W . D ru g i dz ień  te n is o ­
w y c h  m is trz o s tw  P o ls k i p rz y n ió s ł 
k i lk a  c ie k a w y c h  p o je d y n k ó w . L ic is  
pokona ! T re c h c iń s k is g o  6:8, 7:3, 6:2,
6:0. a C h y tro w s k i w y g ra ł z K w ia t ­
k ie m  7:5, 5:7, 6:2, 6:3.

W da lszych  g rach  p a d ły  w y n ik i :
P ią te k  — S ebra la  6:4, 6:3, 7:5. T ło - 
czy ń s k i — N ie s tró j 6:1, 6:4, 6:2, B u - 
c h a lik  — H , S ko n e ck i 6:1, 4:6, 6:2,
6:4.

V/ w y n ik u  g ie r  R adzio . T ło c z y ń - ' 
s k i, Bu c h a lik , L ic is , O le jn is z y n , i
C h y tro w s k i i Sebra la  z a k w a lif ik o -  ła u d z ia ł w  tu rn ie ju  fe s tiw a lo w y m  

S1U<?2 ć w ie rć f in a łó w , a P ią te k  ; w  B u ka re szc ie , '  p i e r z y  m i S

Honved (W ęgry) —  
Spartak Moskwa 3:2

B U D A P E S Z T  (te ł.  w ł.) . W B uda ­
peszcie o d b y ł się m ię d z y n a ro d o w y  

j m ecz p iłk a rs k i  m ięd zy  w ę g ie rską  
i d ru żyn ą  Mon ved i zespołem  m o* 
i sk ie w s k ie g o  S p a rta k  a. Po e m o c jo ­

n u ją c e j g rze  w y g ra li  W ę g rzy  3:2,
; z d o b y w a ją c  d ecyd u ją cą  o z w y c ię s t-  
i w ie  b ra m k ę  pod k o n ie c  s p o tka n ia .

❖
Na zaproszen ie  G łów nego  U rzęd u  

i K u lt u r y  F iz y c z n e j i S p o rtu  p rz y -  
b y ła  do M o s k w y  re p re ze n ta c ja  p i ł -  
ka rska  A lb a n ii.  P iłk a rz e  a lb a ń scy  
ro zeg ra ją  k i lk a  to w a rz y s k ic h  sp o t- 

I kan z c z o ło w y m i d ru ż y n a m i m o­
s k ie w s k im i, w  p ie rw s z y m  m eczu 

j s p o tk a ją  się z D ynam o.
Do M o s k w y  p rz y b y ła  ró w n ie ż  

d ru ż y n a  p iłk a rs k a  In d ii ,  k tó ra  b ra -

,do p ó łf in a łu
W s p o tka n ia ch  k o b ie t R udow ska  ¡ s k im  To rp ed o .

rozegra  zespó ł in d y js k i  z m o s k ie w -

/
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Terminowa dostawa zboża dla państwa -  
patriotycznym obowiązkiem wsi

OPOLE (kor. wt.) Ogromna
większość chłopów opolskich 
wykonuje obowiązek wobec 
państwa organizując w swo-

dnia 15 sierpnia br..zrealizował . Odstawy zboża w sierpniu
miesięczny plan skupu zboża w ] najlepiej realizują chłopi z po- 
90,8 proc. 6 pomyślnym prze-jwiatu Końskie. Wykonali oni 
biegu realizacji planu przez ten j dobnia 17 bm. 123 proc. planu 

ich gromadach manifestacyjne ¡powiat decyduje w ogromnym j miesięcznego oraz 47,2 proc. 
dosta wy zboża. Takich zbioro- jstopniu rytmiczne wykonywa- j planu rocznego, 
wych dostaw zboża w woje- j nie dziennych planów skupu
wód z.t wie opolskim było dotąd ¡Walkę o rytmiczność dostaw 
172, Największą ilość bo 47 j toczą Komitety Powiatowe, Ko- 
zbkmnwch dostaw zorganizo- mitety Gminne, gromadzkie or-
waii chłopi w pow. opolskim, 
gdzie do 17 bm. 2.350 chłopów 
indywidualnych w 100 proc. 
wywiązało się z planów rocz­
nych. Ogółem na Opolszczyznie 
przeszło 7.500 rolników wyko­
nało już w całości roczny plan 
dostawy zboża państwu.

Za przykładem przodujących 
w dostawach chłopów z groma­
dy Radomierowice w pow. o- 
polskim i ze spółdzielni pro­
dukcyjnej w Lewinie Brzeskim, 
wykonały roczne plany dostaw 
zboża- dalsze gromady i -spół­
dzielnie produkcyjne m. in. 
gromady Kuźnia Raciborska i 
Siedliska w pow. raciborskim, 
Nowa Bogacica w pow. oles­
kim oraz spółdzielnie produk­
cyjne: Kamienica w pow. ny­
skim, Brynica w pow. kluczbor- 
skim, Ligotka i Nowy Folwark 
w pow. namysłowskim, Scigów 
w pow, prudnickim i Strze- 
bniów w pow. strzeleckim.

W realizacji planu dostaw 
zbóż# za sierpień br. w woj. 
opolskim najlepsze wyniki o- 
siągnęli dotychczas chłopi pow. 
prudnickiego. Do 17 bm. wyko­
nali oni 92,6 proc. planu mie­
sięcznego. Sprawny przebieg 
skupu zboża powiat prudnicki 
zawdzięcza właściwej współ­
pracy aparatów skupu z rada­
mi narodowymi i pomocy orga­
nizacji partyjnych.

Dobre wyniki w zakresie do­
staw zboża uzyskali także 
chłopi powiatu strzeleckiego.

ganizacje partyjne, prezydia te­
renowych rad narodowych o- 
raz powiatowi i gminni pełno­
mocnicy Ministerstwa Skupu.

W wyniku pełnej mobilizacji 
do wykonania obowiązków wo­
bec państwa, poważna część 
chłopów na Pomorzu wywiąza­
ła się całkowicie z bieżących 
planów obowiązkowych dostaw 
zboża. Cale gromady, a nawet 
gminy meldują o wykonaniu 
planu.

W tych dniach gmina Brześć 
Kujawski w pow. .włocławskim 
pierwsza w województwie byd­
goskim, zrealizowała sierpnio­
wy , plan skupu zboża.

Nie we wszystkich jednak 
powiatach woj. bydgoskiego 
trwa uporczywa walka o spra­
wną realizację planu dostaw.

Dotyczy to powiatu mogileń­
skiego, inowrocławskiego, żniń- 
skiego i wąbrzeskiego. W po­
wiatach tych realizacja dzien­
nych planów dostaw zboża wa­
ha się od 50—70 proc.

Instancje i organizacje par­
tyjne, prezydia rad narodowych 
i" aparat skupu w powiecie 
żnińskim zadowolone z sukce­
sów ubiegłego miesiąca, za­
niedbały pracę polityczną i or­
ganizacyjną wśród chłopów.

W wielu gminach powiatu 
wąbrzeskiego, a m. in. w gmi­
nie Dębowa Łąka nie ma co­
dziennej, systematycznej kon- 

realizacja

W' powiecie tym 18 gromad 
a wśród ruch gromady: Fali- 
szew, Ruszkowice, Nadworów, 
Szustaki, Wacławów i inne — 
wykonały już w 100 proc. te­
goroczny plan dostaw zboża 
dla państwa.

Nieźle też przebiegają dosta­
wy zboża w powiatach Jędrze­
jów, Włoszczowa i Opatów. Po­
wiaty te znacznie lepiej realizu­
ją swoje plany dostaw w sierp­
niu niż w iipcu. M. in. w po­
wiecie Jędrzejów takie gminy 
jak: Małogoszcz, Nagłowice, 
Prząsław i Słupia wykonały 
już po 100 proc, planu. W po­
wiecie tym słabo natomiast 
przebiegają dostawy zboża w 
gminach: Sobków, Mierzwili i 
Nawarzyce, które plan roczny 
dostaw wykonały dopiero od 5 
do 8 procent.

W województwie kieleckim 
wiele gromad dostawia zboże 
zbiorowo. Najwięcej bo już o- 
koto 20 takich dostaw zorgani­
zowali chłopi powiatu Końskie.

Ostatnio zbiorowe dostawy 
organizują również chłopi z in­
nych powiatów. Między innymi 
w powiecie Włoszczowa zbio­
rowo dostawili zboże chłopi z 
gromady Lgoczanka gmina 
Lelów i  gromady Mieczyn, 
gmina Krasocin. W zbiorowej 
dostawie z gromady Mieczyn 
wzięło udzjał 100 gospodarzy, 
z których większość wywiązała 
się już całkowicie z planowych 
dostaw.

W powiecie Kielce b. nielicz­
ne są gminy, które wykonały

Tysiące młodzieży 
zgłasza się

do zasadniczych szkół 
zawodowych

(f) Znacznie więcej absol 
wentów szkól podstawowych ; miesięcy i w dni świąteczne ty- 
niż w roku ubiegłym zgłasza j siące kijowian śpieszą do licz- ; 
się obecnie na dalszą naukę dojnych parków, na stadiony i; 
2-letnich zasadniczych szkól za- i przystanie położone nad brze- j 
wodowych, przygotowujących j gami Dniepru, 
kadry wykwalifikowanych ro- Parki dnieprzańskie, ciągnącej 
botników d|a wszystkich gałęzi | sję kilometrami, położone na i 

W województwach \ malowniczych wzgórzach są u-j

W  naddn ieprzańskie j stolicy
Kijów, w sierpniu 

Wieczorami podczas letnich

(KORESPONDENCJA WŁASNA „TRYBUNY LUDU“)

M. Snłnmnnnw

Kijowa wyspę Truchanów, | nadto muzeum historyczne, mu- 
gdzie buduje się olbrzymi park zeum sztuki teatralnej, muzeum 
wotiny, wyposażony we wszyst-1 poświęcone życiu i twórczości 
kie urządzenia do sportów wod- i wielkiego ukraińskiego poety- 
nych. i demokraty Tarasa Szewczen-

W dni świąteczne w rannych ki.
i wieczornych godzinach tłumy I Ważnymi ośrodkami

alnego życia Ukrainy
kultu- 

są te-

[ ujrzeli przedstawienia Okręgo- 
i wego Teatru z Nikołajewa, teat­
ru im. Mossowietu,Centralnego 
Teatru Lalek. W najbliższym 
czasie oczekuje się przyjazdu 
do Kijowa Białoruskiego Te­
atru Dramatycznego.

Naród ukraiński od dawna sły­
ną! ze swojej wspaniałej twór­
czości muzycznej. Znalazło toprzemysłu............ ............ ...........  ,̂ -n u. . . . . ,

opolskim i zielonogórskim za- i |ubionvmi'niiej.sęami wypoczvn-1ludzi zapełniają wszystkie uli- ! ̂ K i i  owa ""a 'wśród''nich -  • w Postaniu kilku dosko-
sadnieze szkoły zawodowe wy- ¡ ku mieszkańców Kijowa”  ' . £  K T ^ z n e  ( S a j e  -  i S k o m T  Ú k í a S  t S  O- zespołów pieśni i tańca

plan przyjęć kandydatów do t Ze í  / '  statki ledwie zdążą przewozić ¡ PJY ? a.,etu- ktopr ^  zespoły jak akademicka zasłu-
klas I szych na nowy rok szkol-1 m iW w  Podnł k,i owian na Plaz? ¡ trzeba mo- j „ • 7 'n^ ida i ' F żona kapela „Dumka“ , Pań-nv 1953/54 przedmieścia miasta. Podoi,: b iliZOwać w tym celu specjalno: ^ 1, B. Hmvra, Z. 11 aj daj, h. ; . Zesnól Tańca USRR

- y *  • . , | Darnicę: dziesiątkami kiłonie- • większe statki W dni \vvno- Czawdar, Litwunenko-Wołge- r . , , . ,, . 1
W innych województwach 1 trów ciągną się pola przecięte j czynku wv|ega ’ nad Dniepr do ¡ mut i wielu innych wybitnych j t(l J  o lt

zapisy do zasadniczych szkol ¡ niebieską wstęgą Dniepru, obra- j s{,j tysięcy ludzi. [ artystów starszego i młodszego | ę.\ 7 Państwowa Orkiestra
di ly o iu w  Mdi  ołul ' 1 i i i i iuuo/a ^ u j c , „  i t c n n  :* j

,: pokolenia. Repertuar teatru — j -  |C ?

porządzają jeszcze zasadnicze i tak zacienionych, że nawet w 
szkolv zawodowe:

zawodowych trwają w dalszym mowane zieloną ścianą lasów, j .  .  n  • r7 t
ciągu. Wolnymi miejscami roz-rpu można posiedzieć w alejach,! ’ L^nizuje się na mepi ze j ukraińska klasyka — operv Głównym ośrodkiem żrcia

„¡rożnego rodzaju wyścig. Dzie-, _ Jaras Bu,ba.. Łvsenki, „Zapo-; muzycznego Kijowa jest sala
górnicze, i najbardziej upalny dzień pro- i ®^ '  11 0'VI^ 110̂  i roteć za Dunajem“  — Hulak - kolumnowa Państwowej Filhar-

hutnicze, metalowe, budowlane! mienie słońca nie mogą prze- l! SW0Je Pm s  anto ze spei ja -1 ^ ^cmowskiego, najwybitniejsze! monii Ukraińskiej, 
i drzewne oraz włókiennicze, drzeć się poprzez gęstelistowie ] ?,e “ «ądzonymi basenami 1 '1 I v4 F . - J  trampolinami do skokow, zdrzew. T11 można poczytne,. * .  n . —, . . ,. . . * -jL ,,, bazami dla zagłówek i innychksiążkę na świeżym powietrzu i . , . &

w lajniej bibliotece, zatańczyć1 0 7L

Zasadnicze szkoły ’zawodowe, 
posiadające jeszcze wolne miej­
sca, znajdują się w wojewódz­
twach: białostockim, gdańskim, 
kieleckim, koszalińskim, kra­
kowskim, łódzkim, lubelskim, 
poznańskim i stalinogrodzkim!

Bliższych informacji o moż­
liwościach przyjęcia do zasad­
niczych szkól zawodowych na 
obszarze całego kraju udziela­
ją Dyrekcje Okręgowe Szkole-

walca na parkiecie, przejechać | 
się na karuzeli, obejrzeć film, j 
posłuchać doskonalej orkiestry.

Wielkie uznanie kijowian zdo­
były sobie koncerty Państwowej 
Symfonicznej Orkiestry Ukrai­
ny, pod batutą ludowego arty­
sty ZSRR — Natana Rachlina. 
Koncerty te stały się tradycją

*
Bogate i różnorodne jest żv- i .'W U ™ "n- "  mzacji. W każdym z men zor-

cie stolicy radzieckiej Ukrainy. |^5'^ 1 wyczuciem wystawia Teatr : ganizowano kółka dramatyczne, 
Każdy przyjeżdżający do Kijo- k° u P̂ ?v.t.°w W * brat.nicl' kółka śpiewacze, muzyczne i
wa bezwzględnie poświęci 'tro- j krajów: „Halkę Moniuszki 1 , choreograficzne. Niektóre arna-

utwory muzyki rosyjskiej: „ i-  \y Kijowie istnieje ponad 60 
wan Susanin Glinki,- „Euge- | k]ubów \ pałaców kultury, na- 
niusz Oniegin i „Jezioro La,rę-j leżącycla do rozmaitych kolekty- 
dzie“ Czajkowskiego, „Demon , W(̂ W z wiązko w zawodowych, do 
Rubinsteina, opery Rimskicgo-: naukowych i społecznych orga- 
Korsakowa. Z wielką staranno- n\7 ar'u W każdym z nich zor-

nin Zawodowego mieszczące s ie i" ' cf ntrar !']'km naddnieprzańskim
we wszystkich miastach 
wódzkich. (PAP)

woje-

tniesięczny plan skupu. W gnri-
kłórzy w tym samym okresie;truli, jak przebiega realizacja j QvmjI1Vi która do 17 sierp-
wykonali 89,5 proc. planu j dziennych pianów dostaw z °* i nja zrealizowała 8,6 proc. mie-
sierpniowego. ¡ ¿a przez poszczególne groma- j sięczncg0 pianu> istnieje gro-

Mimo posiadania wszystkich i dy. _ mada Leśniówka, która nie od-
warunków i możliwości skup| Walka o wykonanie | nsn^ ,stawiła dotychczas jeszcze ani 
zboża przebiega jeszcze źle w zboża musi być, systema yczna. kj|0grart1a ziarn;i 
pow. grodkowskim, kozielskim, i musi być oparta na rea izacji

dziennych planów skupu.
(8- P )

raciborskim, nyskim i glubczy 
ckim. W powiatach tych aparat 
skupu oraz organizacje partyj­
ne i masowe za mało interesu­
ją się sprawą wykonania dzien­
nych planów skupu. (i. d.)

Na Kielccczyźnie 
dostawy przebiegają 

opieszale
KIELCE (kor. wł.). W woje­

wództwie kieleckim w większo-Wykonywrać dzienny plan
skupu lei powiatów obowiązkowe do-

BYDGOSZCZ (kor. wt.). Re- Istawy zboża nadal przebiegają 
alizacja planu dostaw przebiega
najpomyślniej w powiatach: 
tucholskim, świeckim, chojnic- 

.aleksandrowskim i sępo-\im,
leńskim. Pow. tucholski do

opieszale. Plan miesięczny sku­
pu w skali wojewódzkiej został 
wykonany do dnia 17 bm. w 
32,9 proc., a roczny zaledwie w 
10,6 procent.

Nie przystąpili też jeszcze do 
dostaw zboża chłopi z gromad: 
Dąbrowa, Maniów w gminie Dą­
browa, mimo że w tej samej 
gminie gromady: Domaszowi­
ce Rządowe, Domaszowice \Yi- 
karyjskie i Cedzyna zrealizowa 
ty już całkowicie plan sierpnio­
wy.

Najsłabiej skup zboża w wo­
jewództwie kieleckim przebiega 
w powiatach Busko 14,4 proc. 
planu miesięcznego, Pińczów 
23 proc. i Kozienice 25,6 proc.

(E. S.)

parku. Odbywają się one na e- 
stradzie pod gotym niebem i by­
wają dni, kiedy w parku zbie­
ra się 7—8 tysięcy kijowian, 
by posłuchać muzyki.

W dolnek części parku, na 
jednym z przybrzeżnych tara­
sów, zbudowano tzw. „zielony 

(f) W toku realizacji znaj-¡-teatr“ , z salą, mogącą pomie-
s* -----ścić około 4 tysięcy widzów. Tu

wyświetlane są filmy, występuj wnych mistrzów 
ją rozmaici artyści eStradowT 
zespoły taneczne i chóry. Nie

Nowy polski film fabularny 

„Bielawa'1

duje się obecnie nowy filrn 
fabularny „Bielawa“  według 
scenariusz« A. Ważyka, w re  ̂
żyserii M. Kaniewskiej. Tema­
tem filmu jest pokojowa pra- ¡ dawno na tej scenie odbyty się 
ca załogi robotniczej jednego i występy Ludowego Chóru Ukra- 
z zakładów przemysłowych, j iny i Zespołu Pieśni i Tańca 
zwalczającej podstępną działał- I-Koreańskiej Armii Ludowej, 
ność sabotaży stów i dywersan- , Do centralnego parku prz.yle- 
P',wu. Zdjęcia do jihnu wykonu- ga niedawno zbudowane plane-

chę czasu na obejrzenie* zabvt-1 ..Sprzedaną narzeczoną Sme-1 torskie zespoły arivstvezne
r  . “ i o n i ’ I i i ’A r m n c  r* / n n i n n ł u t n r n t ' ’ « r-» • i

zna-
ków i osobliwości tego starego, 
pięknego miasta. Autobusy

tany. Twórczość kompozytorówj ne sa w caj vm Związku Ra-
lut/u.-iy ,,Tu- j krajów zachodnio-europejskich i (jzjecj<im. Ich programy, wyk9*

rysty“  przepełnione studentami, j r P̂,re,^e!d.u  ̂ Y,- a ■ nane po mistrzowsku, w niczym
’ ¡i-nrrti nanoTvoiViamt «a- i „Otello i „  R igolc.t to \ era jego, n ¡e ustępują zespołom zawodo-

„Carmen Bizeta. „Tósca , J  \Vym. Odnosi się to w szczegól- 
„Madame Butterfly —  •  u ? c l '  i ności do chóru przv zakładzie 
niego. „Faust“  Gounoda 1 wiele- 
innvch.

górnikami, nauczycielami, sa­
mochody kołchozów z chłopca­
mi i dziewczętami ze stanic, 
tramwaje pełne grup szkolnych 
dowożą tysiące wycieczkowi­
czów do parków i ogrodów, w 
których zachowały się historycz­
ne zabytki.

Kijowianie z wielką troską i 
starannością przechowali oraz 
zrekonstruowali wiele dziel da- 

architektury,

przy
pracy „Bolszewik“  (niedawno 

j chór ten obchodził Jfl-lecie swe- 
Jgo istnienia!, do orkiestry po­

łudniowo-zachodniego okręgu 
; kolejowego. W samorodnej 
twórczości artystycznej miasta 
bierze udział około 2Ó tysięcy 

: ludzi.
Kulturajne życie Ukrainy nie-

ią R. Kropat i K. Wawrzyniak;

Przegląd film ów  
o tematyce lotniczej

Z okazji Święta Lotnictwa

tarium i stadion „Dynamo“ —
jeden z najpiękniejszych stndio- Dnieprem, pomnik Bohdana 
nów Związku Radzieckiego, ¡ Chmielnickiego i inne.

-  im. 
razy

Mieści on 30 tysięcy widzów. 
Rozgrywki o mistrzostwa ZSRR

1 - , , - . t . , , . t odbywają się na innym kijow-
kiiiematograt.a polska organ:- skim ^ifdionie -  im. Cbru- 
żuje przegląd filmów o tema- s a _  dwa 
tyce lotniczej. .

W dniach od 24 do 30 bm 
wyświetlane będą filmy:
„Pierwszy start“ , „Szalony lot­
nik“ , „Zwycięzca przestworzy“ ,
„Śluby kawalerskie“ , „Skrzycl-

więk-
szym.

Przepiękne są dnieprzańskie 
j plaże, podchodzące nieomal do 
samego miasta. Ziole piaski na 
lewym brzegu Dniepru ciągną 
się od odległego ujścia Desny,

W ukraińskim’ teatrze drama­
tycznym im. I. Franko skupili 
się najwybitniejsi przedstawi­
ciele teatralnego świata Ukra­
iny: ludowi artyści ZSRR N.
Użwij, A. Buczma, H. Jura, M.
Kruszelnicki i inni. Również

rzeźby, malarstwa: Kijowsko-1 ten teatr cieszy się wielkim u- ustannie rozszerza się i wzbo- 
Pieczerską Ławrę (z XII wie- ; znaniem publiczności i zawsze gaca. Ludzi pracy obsługuje w

jest przepełniony. Równoległe z : Kijowie ponad 500 państwo- 
t\kraińskim teatrem dramatycz-; wych i. społecznych bibliotek, 
nym pracuje odnosząc sukcesy | posiadających dziesiątki milio- 
teatr rosyjski, który wychował \ nów książek. Rząd radziecki i 
znakomity kolektyw aktorów i j Komunistyczna Partia wykazują 
zapoznał widzów zarówno z j wielką troskę o dalszy rozwój 
najlepszymi współczesnymi j ośrodków kultury w Kijowie, 
sztukami, jak i z utworami ro- j Trwa budowa wielkiego gma- 
syjskiej i światowej klasycznej j chu konserwatorium, z ogrom» 
dramaturgii. Prócz tego istnie-; ną salą koncertową, pałacu kul- 
ją teatry: komedii muzycznej, | tury dla pracowników spóldziel- 
mlodego widza, teatr! transpor-! czości przemysłowej z salą na 3 
towców, wojewódzki teatr dra-j tysiące widzów, buduje się nowe 
matyczny, teatr lalek. kina i kluby, nowe szkoły i bi

W porze letniej te ftry  kijów 
skie wyjeżdżają na występy go

ku) dzwonnicę Soboru Sw. Zo 
iii, barokowy sobór Sw. Andrze­
ja — dzieło znakomitego archi­
tekta Rastrellego (budownicze­
go Leningradu); tablice pamiąt­
kowe, pomniki takie jak posąu 
księcia Włodzimierza nad

Wielkim zainteresowaniem 
cieszą się muzea Kijowa. Prze­
de wszystkim Muzeum Lenina, 
odzwierciadlające historię ruchu 
robotniczego, historię Komuni­
stycznej Partii Związku Ra­
dzieckiego. Dużo interesujących 
eksponatów zgromadzono w 
muzeach sztuki rosyjskiej, sztu­
ki Zachodu i Wschodu. Można- 
tu obejrzeć oryginalne dzieła

lały doiożkarz , „Zwycięskie . |)en daleko na południe. Zn- [ najlepszych malarze i rzeźbia- 
skrzydła 1 „Błyskawica . - - 1 1 1 ■ - - - - - - -

(PAP)
I garnęły one położoną na wprost I rzy świata. Kijów posiada po-

blioteki. 
Rozkwita z każdym dniem

ścinne do innych miast. W tym kultura Ukrainy, wznosząc swój 
czasie przyjeżdżają do Kijowa | wkład do rozwoju kultury ra- 
zespoły teatrów RFSRR i in- dzieckiej, . umacniając więzi 
nych ’ radzieckich republik oraz i przyjaźni 
teatry stolicy Związku Radziec-j narodami, 
kicj^i. W tym roku kijowianie I kój.

współpracy między 
walczącymi o po-

W PGR-owskim punkcie zdrowia
ca

pomocy. Pielęgniarka 
pogadanki na

wystawowy

Zesnól PGR Biesiekierz w fszej 
woj koszalińskim obejmuje U ! punktu miewa
gospiKinrstw ¡ » '»  "  ' “ '¡’ f i "  -
1.0!«  lud«, p n y  , “ " “ i  C f e ü í c f p G R ,  liokojiuje kim 
kilomi-lroih <>>k8 « c , o ' 1 ; „  „ImjSdnch

° " ' S° rS L c s t 'n ra c o iv n ik ii iv ,  ol.ornd, i clii™ - 
4 rńach, w stołówkach pracowm-

jprawąch roboczych, prowadzi 
kilkunastu ¡sanitarny „kącik

szalina
dzi bardzo ważną 
pomoc lekarska, zarowno [ <
da jak i możność dokonania z,
biegów- — zastrzyków,_opatruii-

nowych są czyste, mieszkania 
również. Troskę o czystość znać 
i w tej części , obory, w której 
przechowuje się przed wysyłką 
czy dalszym użytkowaniem 
bańki z mlekiem.

ków itp. na miejscu. Pomoc tę
stan higieny w .okolicznych 
szkołach: w Kraśniku, Pa mo­
wie, Parsowie, Laskach, Giez- 
kowie, organizuje wśród dzie­
ci w porozumieniu z nauczyciel- 
siwerh konkursy czystości.

Niedawno zakończył się wła­
śnie jeden z ciekawie zorgani­
zowanych' „konkursów^ czysto- 

'J ” mieści się w czyściut- Ści“. Spośród członków rolnej 
r f dn-że?izbie służącej za rady zakładowej i pracowni- 
kmj, du . J - dobrze wy- j |<ów przeszkolonych sanitarnie

Duże. osiągnięcia punktu 
zdrowia w Biesiekierzu są nie- 

cżych'. Oprócz tego kontroluje j Wqtpliwą zasługą pielęgniarki

zapewnia punkt zdrowia, ulokoj 
wany w siedzibie zespołu, a
sługujący nie tylko wszystk-

” ii ret w a ale i Gminny gospodarstwa,
Ośrodek Maszynowy, poi)lisM 
spółdzielnię produkcyjną vvar 
mino oraz okoliczne gro iiw  y-

ambulatorium. . ka'r. ! vvykrane zostały „trójki kon- 
Pr 2& - - i  o n a S tó w e  i leki ¡tronie“, których zadaniem było 
Sk'C’ „fm m ocy W punkcie ¡punktowanie przez miesiąc (2 pierwszej pomocy alka _  I w tygodniu) czystosc. izb
pracuje Jale iue u  w | mieszkalnych, kuchni, sieni, o-
ponadio doiezd« tam - . « ( ustypów u każdego
tygodniu, lekarz. Drzv. I pracownika. Aby nie było nie-

Juk bardzo Pl,l!k .,5 J .fi i leniej i porozumień, pielęgniarka oprą- 
,inv — świadczą najt I J ....... , .i.,i.i„f|na instrukcie codatny

^ l S k ó w aCí\^ a tru , ik ó w  ¡wc-hK),
samych tył co wała dokładną instrukcję co 

a czego nie wolno 
wdzać podczas kontroli,

dokonano'tam w roku ubiety«. istot,li^
-  3-563 czyli c o  miesiąc około m d  ..............ńrhronnych I bodźcem do-podniesienia pojfo- 
300, zaś szczepień ^  mu higieny, a nie uraza! niko­

go w przykry sposob.przeciwko durowi brzusz 
błonicy, kokluszowi 1 osl11® . , 
1.814.' Chorych wymagających 
leczenia specjalnego - J
skierowuje do lekarzy - spe 
cjalistów.

Ogółem — konkurs podniós 
zrozumienie! zagadnień hłgie 
nv, wielu uczestników' zaś na 
uczył codziennego przestrzega 

i a  schludności i porządku ~

P<

.« >■ I 111') St I 1 l l-l 1 1 - j n  ' 1 ,
Kilkudziesięciu .-praąowmkow , ^ przecicz tak bardzo
jR ukończyło k ró tk j^ ^ u rM  (|/íl|czn¡0ny jest ogólny stan

zas wsanitarne, -- o - , ,
stw'acli najbardziej odlegiy1 
od airdnilatorium czynne są 
tzw. - „posterunki“ Sanitarne, 
wyposażone w apteczki pierw'

u z; 
zdrowia.

Praca punktu widoczna jest 
i w samym Biesiekierzu: kia li­
nia i stołówka robotników seżo-

lieleny Mieczkowskiej. Byłyby 
one jednak niemożliwe bez po­
parcia i współpracy z dyrekcją 
i aktywem ' zespołu PGR, któ­
re doceniły rolę punktu zdro­
wia: zapewniły mu czysty, 
ogrzany i oświetlony lokal, do­
starczają pielęgniarce środków 
lokomocji dla objazdu gospo­
darstw', a co najważniejsze wy­
konują jej zalecenia sanitarne 
— rozumując słusznie, iż stan 
.sanitarny i stan zdrowia robot­
ników PGR — to sprawy 
ważne.

Szkoda, że brak jest podobnej 
postawy w aktywie tamtejszej 
gminy Kraśnik Koszaliński, 

i który nie docenia ; należycie 
spraw' zdrowia i czystości. Po­
ważną również bolączką pun­
ktu w Biesiekierzu są niepun- 
lUualne dojazdy lekarza, który 
często nie przybywa w wyzna­
czone. dni — dlatego, że wy­
dział zdrowia prezydium PRN 
w Koszalinie nie dostarcza mu 
samochodu.

Fakty takie należałoby jak 
najprędzej zlikwidować, punkt 
zdrowia w PGR Biesiekierz zaś 
wykorzystać jako. bazę szkole­
niową dla pielęgniarek innych 

[punktów' zdrowia w PGR-ach 
całego województwa koszaliń­
skiego. Bowiem, nauczyć się 
można tam wiele.

AT //.

40 tysięcy osób dziennie 
jeździ koleją elektryczną 

G dańsk-Gdynia
(f) Kolej elektryczna lączą- 

miasta portowe Gdańsk i 
Gdynie przewozi codziennie 78 
pociąjPmi przeciętnie 40 tysię­
cy osób.

Po oddaniu do eksploatacji 
kolei elektrycznej na odcinku 
Gdańsk — Gdynia prowadzone 
są roboty mające na celu prze­
dłużenie kolei do Gdyni-Poriu 
dla udogodnienia dojazdu do 
pracy robotnikom stoczni im. 
Komuny Paryskiej i pracowni­
kom portu. Ostatnio wybudo­
wano ni. in. now'y budynek 
stacyjny Gdynia - Port.

(PAP)

System  „Be-G e 
d y re k c ja  k o p a ln i

zdał egzamin 
„Stalin44 — nie

Przed paru miesiącami pisa­
liśmy o nowym sposobie szyb­
kościowego wybierania ścian 
węgłowych pofnysłu górników 
Błaszczyka i Gałęziowskiegó. 
System ten powstał w kopalni 
„S ta lin “ .

Szybkościowy system wybie­
rania ścian, poddany kilku­
dziesięciu próbom — zdał egza­
min. Próby te odbywały się W 
obecności wielu wybitnych fa­
chowców' - górników. Pomysł 
został oceniony jako odkryw­
czy, stwierdzono, że daje on 
poważne możliwości zwiększe­
nia wydobycia węgla. Przedsta­
wiciel Wyższego Urzędu Gór­
niczego oświadczy! ponadto, 
że nowy szybkościowy system 
wybierania ścian węglowych 
stwarza lepsze warunki bez­
pieczeństwa pracy, niż wszyst­
kie dotychczas stosowane sy­
stemy.

Stwierdzono, że wszystko 
przemawia za natychmiasto­
wym wprowadzeniem tego sy­
stemu w życie.

Postanowiono niezwłocznie 
uruchomić seryjną produkcję 
krótkich, 6-metrowych trans- 

, , , , , i porterów, według konstrukcji
rv kino, budynek Prezydium : technika ,ow. Blaszczyka oraz 
PRN oraz wiele innych obiek- j szei-oko rozpowszechnić nowy

Dotychczasowy bowiem po- i 
stęp w wprowadzaniu systemu 
Blaszczyka i Gałęziowskiego 
równa się zeru. Inicjatywa, ma­
jąca tak wielkie znaczenie w

dużo więcej, na trzeciej zaś - 
zupełnie nic.

W końcu, gdy miano już 
przystąpić do pracy nowym 
systemem, w kopalni na kilku

walce o zwiększenie wydoby- j ścianach wydobywczych nastą

B udow a nowego 
Jasła

(a) Niemal całkowicie spalo­
ne. i zburzone przez hitlerow­
skiego okupanta miasto Jasło 
(woj. rzeszowskie), dziś po 9 
latach, dzięki pomocy Partii i 
Rządu Ludowego tętni nowym 
życiem. Odbudowano tu już 
przeszło 60 procent domów 
mieszkalnych i gmachów pu­
blicznych, oddając m. in. do’ 
użytku 1.038 izb mieszkalnych, 
6 szkól średnich' i podstawo­
wych, Powiatowy Dom Kultu

w  O D P O W 1 F. P Z Í  N A  5  t! ^ 1 ^

Odświętne zainteresowania Kom itetu M ie jskiego

system w całym przemyśle wę­
glowym, zaczynając przede 
wszystkim od kopalni „Stalin“ . 
Ministerstwo Górnictwa, poczy­
niło wstępne kroki w celu za­
bezpieczenia realizacji tych po­
stanowień. Praktyka jednak 
wykazała, że posunięcia mini­
sterstwa nie były wystarcza­
jąco skuteczne.

Egzekutywa KM PZPR "■ 
ilielcach po zapoznaniu się z 
artykułem zamieszczonym w 
„Trybunie Ludu“ pt- „Odswę
ne zainteresowania Komite
Miejskiego“  stwierdza, że isto -

W K ie lc a c h “

nie KM nie interesował się 
Miejską Radą Narodową. Opie­
rając się na krytycznych owa­
dach, KM wzmógł swą pracę 
z radą. Obecnie na posiedze­
niach MRN bywają sekretarze

KM, ożywiono pracę klubu rad­
nych.

K. BERKE
Sekretarz KM PZPR 

Kielce

łów.'
Rozbudowano też szpital po­

wiatowy na 250 łóżek, urucho­
miano miejską przychodnię 
podstawową z czterema gabi­
netami lekarskimi, poradnię 
przeciwgruźliczą, stację Pogo­
towia Ratunkowego i inne pla­
cówki zdrowia.

Poważnym osiągnięciem jest 
również odbudowanie szeregu 
mostów kolejowych i drogo­
wych. Przerobiono także cał­

kowicie sieć elektryczną, zakła­
dając około 15 km nowych 
przewodów, ułożono na prze­
strzeni blisko 3 km sieć wttdo- 
ciągową, ulice i chodniki dov 
prowadzone zostały cło porząd­
ku, odbudowano także kosztem 
Państwa zabytkowy kościół.

W powstającym z ruin Jaśle 
czynne są już 93 uspołecznio­
ne' placówki handlowe i usłu (91,6 proc.), pługów (90 proc.), 
gowc. Założono zieleńce, ogró lbron (97 proc.), słowników 
dek jordanowski oraz piękne ¡zbożowych i nawozowych (93 
park.' ' j proc.).

Rozbudowa Jasła trwa, po- ; W remontach maszyn po 
wstają coraz to nowe bloki j trzebnych do jesiennej akcji 
mieszkalne. Już obecnie zatnie- ¡siewnej przodują POM-y w Ko- 
szkuje tu 7.500 osób. | sowłżnie, Malej Krzywice, Lu­

cia! węgla utknęła na martwym 
punkcie.

Dlaczego tak się stało, co
przeszkadza kierownictwu ko­
palni „S ta lin “  w reorganizacji 
pracy na ścianach i przejściu 
na szybkościowy system wy­
bierania?

W pierwszej połowie czerw­
ca towarzysze z kierownictwa 
kopalni „Stalin“  mieli na to 
pytanie zgodną odpowiedź: 
„Gdy tylko otrzymamy potrzeb­
ne nam krótkie transportery,' 
natychmiast przystąpimy do 
roboty“ .

Nadeszły transportery, część 
ulokowano w składzie, część 
opuszczono na dó! i odtrans­
portowano na ścianę.

— Nie ma się co spieszyć — 
mówił dyrektor kopalni tow. 
Będkowski — i tak musimy 
poczekać z nowym systemem, 
gdyż nie mamy dekarażu (pra­
widłowe zgodne z przepisami 
górniczymi wyprzedzenie jed­
nej ściany przez drugą).

Upłynęły miesiące, a systemu 
Błaszczyka i Gałęziowskiego 
nie zdołano wprowadzić, fle 
czasu, biorąc ostrożnie, nawet 
z pewną rezerwą, wymagało 
przygotowanie w kopalni wszy-

piły, ♦  skutek traku należytej ! stkieh niezbędnych warunków 
zapobiegliwości kierownictwa j do przejścia na nowy si stem 
zawały, co spowodowało po- j na ustalonych ścianach? Łącz- 
>” ażne zmniejszenie się frontu i nie nie więcej niż trzy tygodnie.

ihńt W rv*7i 111 t o  lin/Mi nnrobót. W rezultacie w lipcu po 
raz pierwszy w tym roku gór­
nicy kopalni „S ta lin“  nie wy­
konali miesięcznego planu wy­
dobycia.

Wobec oczywistego zagro­
żenia piann także w miesiącu 
sierpniu, obowiązkiem kierow­
nictwa kopalni było z całą 
energią przystąpić do wprowa­
dzenia szybkościowego systemu 
wybierania ścian. Nie uczynio­
no tego.

Dyrekcja kopalni uważa — 
wskazują na to fakty — że o 
plan należy walczyć jedyni

Nie jest prawdopodobne, by 
nie zdawała sobie z tego spra- 

! wy dyrekcja kopalni „Sta lin“ .
1 jeśli do dziś nowy szybko- 

| ściowy system wybierania ścian 
nie zostai wprowadzony, to nie 

\ można tego wyjaśnić maczej, 
jak tylko biernością dyrekcji, 

! jej całkowicie niewłaściwym 
! ustosunkowaniem się do zagad­
nienia postępu technicznego i 

i organizacyjnego, jako potężne- 
j go czynnika w walce o zwięk- 
1 szenie wydobycia węgla i uczy- 
‘ nieme pracy górnika lżejszą i

dawnymi, prymitywnymi śród-1 - jmejszą. 
kami, że nie jest w tym celu | Realizacja zadań przemysłu 
niezbędny postęp techniczny, j węglowego wiąże się nieroz- 
Stanowisko błędne, przynoszą- łącznie z forsowaniem postępu 
ce szkodę i w żadnym wypadku j technicznego i nowych metod 
nie dające, się pogodzić z tro- | pracy w każdej kopalni. O tym 
ską o górnika i interesem ko- 1 zapominać nie wolno ani dy- 
jialni. Ponadto świadczy 01100; rekcji kopalni „Sta lin“ , ani jej 
braku zdyscyplinowania służbo- [ władzom nadrzędnym.

Minął czerwiec, patowa" lip- wego dyrekcji kopalni wobec
ca, a dekarażu jak nie było tak 
nie ma. Kilkakrotnie wyznacza­
ne przez Ministerstwo Górni­
ctwa terminy rozpoczęcia pra­
cy nowym systemem kierowni­
ctwo kopalni odsuwało wciąż 
dalej. Żółwie tempo pracy nad 
uzyskaniem dekarażu charakte­
ryzuje fakt, że w lipcu na jed­
nej ścianie dokonano aż... 6 me­
trów postępu, na drugiej nie

Wprowadzań i e szybkość ¡owe­
go systemu \yybierania ścian 
nie może być na kopalni „Sta­
lin“  dłużej przeciągane. Szyb­
kie wprowadzenie i systema­
tyczne rozwijanie tego systemu 
jest palącą potrzebą, wynikają-

i -  t  1 cą z odpowiedzialnych zadańnowvm systemem. Ściana 12/1 ‘ , , 1 ,

mym stanie znajduje się scia- :
na 10/ł. i M. OLEN

zarządzeń władz nadrzędnych.<’ 
Ostateczny, obowiązujący ter­
min nakazywał bowiem rozpo­
częcie pracy nowym systemem 
od 11 sierpnia br. I tego termi­
nu nie dotrzymano. Oddział IV 
nie jest przygotowany do pracy

Przygotowania do siewów w woj. bydgoskim
BYDGOSZCZ (Kor. wł.) — 1 gotowe do rozpoczęcia prac je - 1 ach na terenie województwa ¡Dyrekcji PO.M-ów i GOM-ów, 

W POM-ach i GOM-ach w o-¡siennych. Natomiast sytuacja bydgoskiego przeszkadza w po- (oraz Centrali Zaopatrzenia Roi- 
je\vództw’a bydgoskiego czynio ¡nie przedstawia się dobrze jeśli ¡ważnym stopniu brak pewnych jnictwa w Bydgoszczy i Centra­
rle są przygotowania do jesień- ¡chodzi o naprawę siewników części zamiennych, których nie ¡li Chemicznej w Bydgoszczy, 
nej akcji siewnej. ¡zbożowych i nawozowych. Spó- .można nabyć w Centrali Za- ; Należyte i całkowite przygo-

W chwili obecnej POM-y ...............  *~ 'u *""u ---■
kończą remonty ciągników

żnionyjw remontach tych ma 
szyn jest m. in. POM w Rypi 
nie, którego dyrekcja zbyt sła­
bo interesuje się przebiegiem 
remontu w podległych 3 
GOM ach.

Podobnie przedstawia się sy­
tuacja w zespołach GOM w 
Lubieniu i Kowalewie. 

Sprawniejszemu przebiegowi

Rolnictwa w Bvd-

(PAP) 1 baszczu, które są już prawie ; remontów w POM-ach i GOM : remontów jest pilnym zadaniem

przygo­
towanie POM-ów i GOM-ów 

przeprowadzenia jesiennej 
¡akcji siewnej w województwie 
¡bydgoskim winno znajdować 
się również w centrum uwagi 
instancji i-organizacji partyj- 

| nych na wsi; powinny one mo­
bilizować załogi do wydajniej- 

Usunięcie niedociągnięć opó- jsze.i pracy oraz pomagać im w 
źniających sprawny przebieg ¡usuwaniu niedociągnięć.

opatrzenia 
goszczy.

Wiele POM-ów skarży się 
również na brak tlenu z powo­
du niewłaściwego rozdzielania 
go przez Centralę Chemiczną 
w Bydgoszczy.

(GP)
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Czytelnicy i korespondenci piszą
Więcej dbałości o bezpieczeńslwo wczasowiczów

W Krynicy Morskiej w każ­
dym letnim sezonie zdarza się 
po kilka wypadków utonięć

/

wczasowiczów. Zdawałoby się, 
że wypadki te powinny zao­
strzyć czujność ochrony plaży, 
ale tak nie jest. Jako przykład 
może służyć choćby wypadek, 
który zdarzył się w naszych 
oczach dn. 8. V III. br. 'tuż 
przy przystani rybackiej.

Ofiara wypadku, robotnik 
z Gliwic, inwalida bez jednej 
dłoni, w czasie dużych fal od­
dalił się od brzegu i w pewnej 
chwili zaczął wzywać pomocy. 
Kilku mężczyzn podpłynęło w 
kierunku tonącego, fecz nie 
mając pasów korkowych, odrzu­
cani przez fale, musieli zawró­
cić. Gdyby na miejscu były 
pasy korkowe, ewentualnie mo­
torówka ratownicza, można by 
było ocalić tonącego. Nałeży 
zaznaczyć, że na ratunek rzu­
c ili się tylko wczasowicze.

W tym samym dniu utonęła 
jeszcze jedna osoba i w na­
stępnym także.

Jedynym sygnałem niebez­
pieczeństwa dla kąpiących się 
jest barwa flagi; sygnał ten 
jest zrozumiały jedynie dla 
wtajemniczonych, bowiem brak 
jest tablic, wyjaśniających zna­
czenie barw.

Niewielki odcinek wybrzeża, 
dostępny dla ruchu turystycz­
nego, wynosi zaledwie 1,5 km. 
Na tak niewielkiej przestrze­
ni zorganizowanie wystarczają­
cej ochrony jest zadaniem łat­
wym. Zwiększenie liczby ratow­
ników, rozstawienie na plaży 
większej ilości flag, dyżury ło­
dzi ratowniczej, a przede 
wszystkim sumienne i gorliwe 
wypełnianie obowiązków przez 
ratowników wpłynęłoby niewąt­
pliwie na zmniejszenie ilości 
tragicznych wypadków.

Tydzień na arenie świata

Wczasowicze (5 podpisów) 
Krynica Morska

bazely muszą przychodzić regularnie
Dostarczanie prasy na bu­

dowę, prowadzoną przez Kra­
kowskie Przemysłowe .Zjedno­
czenie Budowlane w Skawinie, 
odbywa się bardzo nieregular­
nie. Gazety przychodzą z k il­
kudniowym opóźnieniem, cza­
sami hurtem po kilka numerów 
jednocześnie.

W naszym warsztacie gazety 
prenumerowało dawniej trzech 
robotników, obecnie prenumeru­
je 20-tu. Ale powiedzieli, że je­
śli prasa nie będzie przycho­
dziła codziennie, to zrezygnują 
z prenumeraty i będą kupowali

Rów na trawniku
Cały rok czekali mieszkańcy 

bloku nr 154-b przy ulicy No­
wolipki 9-ą na Muranowie, na 
uprzątnięcie gruzów sprzed 
bloku i założenie zieleńca. Ca­
ły rok dzieci bawiły się w ku­
rzu i gruzach. Czekaliśmy cier­
pliwie, wiedząc, że są na pe­
wno sprawy pilniejsze od na­
szego trawnika.

W połowie lipca br. przyszli 
pod nasz blok robotnicy. Pra­
wie przez 2 tygodnie wywozili 
gruz. nawozili ziemię, wreszcie 
zasiali trawę, która wkrótce 
zazieleniła się, Bardzo dużo 
pracy kosztowało doprowadze­
nie terenu. do porządku.

Ale nie upłynęło nawet k il­
ka dni, gdy przyszli inni ro­
botnicy. Jakby czekali tylko, aż

w kiosku na dworcu, gdzie ga­
zety są każdego dnia.

Interweniowaliśmy w tej 
sprawie w PPK-„Ruch“  w Kra­
kowie oraz zwracaliśmy się o 
pomoc ?lo Komitetu Powiato­
wego PZPR w Wadowicach, ale 
bez rezultatu.

Prasa dostarcza nam naj­
nowsze wiadomości z kraju i 
ze świata, pomaga nam praco­
wać i walczyć z trudnościami 
i dlatego musimy ją otrzymy­
wać punktualnie.

CZESŁAW MAŚLANA 
Półwieś, gm. Ryczów

cały trawnik

17 bm. rozpoczęła się w No­
wym Jorku trzecia specjalna 
część V II sesji Zgromadzenia 
Ogólnego NZ, poświęcona 
sprawie zwołania konferencji 
politycznej dla rozwiązania 

"kwestii koreańskiej. .
Już pierwsze dni debaty Ko­

misji Politycznej Zgromadzenia 
wykazują, że rządzące kola 
USA zamierzają nie dopuścić 
do tego, by konferencja poli­
tyczna przyniosła rezultaty, ja ­
kich oczekuje światowa opinia.

Delegat USA, Lodge, . o- 
świadczył, że konferencja Apo­
lityczna winna mieć charakter 
spotkania „dwóch stron wojują, 
cych“ , zamiast „konferencji o- 
krągiego stołu" co oznacza nie­
dopuszczenie do udziału w niej 
m. in. Związku Radzieckiego i 
Indii. Jak zarazem wiadomo, 
m. in. z deklaracji Dullesa i Li 
Syn-mana, Stany Zjednoczone 
zamierzają reprezentować na 
konferencji koncepcję „zjedno­
czenia" Korei
krwawego dyktatora Li Syn 
mana. Pan Lodge^domagał się 
przy tym, aby uchwały konfe­
rencji obowiązywały tylko tych, 
którzy za nimi będą głosować. 
Oznacza to w praktyce danie 
Li Syn-manowi petnej swobo­
dy prowokacji i nowych agre­
sywnych poczynań.

Posunięcia te, które spoty­
kają się z oburzeniem świato­
wej opinii publicznej, wywołały 
niepokój i sprzeciw nawet w 
kotach rządzących niektórych 
sojuszników USA, obawiają­
cych się skutków takiego awan- 
turnictwa. W trakcie obrad 
Komisji Politycznej Zgroma­
dzenia Ogólnego NZ delegaci

K. Wolicki
mieć, zawierającą konkret^ 
ne propozycje, które umożli­
wiłyby już w najbliższym 
czasie podjęcie rzeczywi­
stych kroków ku rozwiązaniu 
problemu niemieckiego zgodnie 
z interesem pokoju w Europie 
Rząd radziecki proponuje zwo­
łanie w ciągu najbliższych 
6-ciu miesięcy konferencji po­
kojowej dla rozpatrzenia pro 
jektu traktatu pokojowego z 
Niemcami z udziałem wszyst 
kich zainteresowanych państw 
W konferencji i we wszystkich 
stadiach przygotowania trakta 
tu pokojowego wziąłby udział 
tymczasowy rząd ogólnonie- 
miecki, którego utworzenie w 
drodze porozumienia między 
Niemcami proponuje Związek 
Radziecki. Zadaniem tego rzą­
du byłoby m. in.: niedopu­
szczenie do wciągnięcia Nie 
mieć do koalicji lub sojuszów 

pod • władzą j wojskowych skierowanych prze- 
c ciw któremukolwiek z aliantów 

z okresu wojny z Hitlerefla; za­
pewnienie nieskrępowanej dzia­
łalności partii i organizacji de 
mokra tycznych, oraz niedopu­
szczenie do istnienia faszystow­
skich, miiitarystycznych i in 
nych organizacji odnoszących 
się wrogo do demokracji i do 
sprawy zachowania pokoju. 
Giówriym zaś zadaniem tym­
czasowego rządu ogól non ie- 
mieckiego powinno być przygo­
towanie i przeprowadzenie wol­
nych wyborów w całych Niem­
czech.

ziemię i przez
wyryli głęboki rów kanaliza- Wielkiej Brytanii, Francji i in- 
cyjny. To, nad czym pracowali I nych krajów — uczestników

trawa się zazieleni. Rozkopali

wiele dni inni, na co poszły 
państwowe pieniądze — zni­
szczono.

Może rów kanalizacyjny był 
tu rzeczywiście potrzebny, ale 
czy nie można było o tym po­
myśleć wcześniej, przed zro­
bieniem trawnika?

W naszym państwie ludo­
wym, nie może tak być, by je­
dni niszczyli pracę drugich.

A w każdym razie ci, którzy 
zniszczyli pracę innych robot­
ników, powinni ją — po zakoń­
czeniu swoich robót — napra­
wić. A tego nie zrobili.

LUCYNA BRZEZÎCKA
Warszawa

¥
N ow e ks ią żk i ro ln icze

Brozgul — Płodozmiany 
i powiązanie działów w sow- 
chozach; str. 244, cena 25 zł. 
Książka omiwia zasady ukła­
dania i powiązania działów w 
sowchozach o różnych kierun­
kach produkcji i różnej specja­
lizacji i przeznaczona jest dla 
agronomów PGR, POM i służ­
by rolnej rad narodowych.

E. Chroboczek — Szklarnie 
i inspekty; stron 256, cena 22 
zł. Książka zawiera opis budo­
wy różnych typów szklarni i 
inspektów ze szczególnym 
uwzględnieniem typcn^ odpo­
wiednich dla -  warunków pol­
skich i przeznaczona jest dla 
studentów wydziału rolniczego, 
kierowników ogrodniczych go­
spodarstw PGR oraz dla 
ogrodników-praktyków.

M. Gałuszkówna i E. Potem- 
kowska — Poradnik drobiar­
ski zootechnika; stron 144, ce­
na, 12,50 zł. Książka podaje za­

sady organizacji i techniki pro­
dukcji, metody żywienia, wylę­
gu, wychowu, opis ras i prze­
znaczona jest dla instruktorów 
hodowli drobiu, kierowników 
ferm drobiarskich i zootechni­
ków w zespołach PGR i radach 
narodowych oraz dla brygadie­
rów hodowlanych w spółdziel­
niach produkcyjnych.

W. Goriaczkowski — Sad; 
stron 164, cena 9 zł. (Wydanie 
V w opracowaniu prof. 'dr. S. A. 
Pieniążka i dr A. Rejmana). 
Książka zawiera praktyczne 
wskazówki dotyczące zakłada­
nia sadów i pielęgnowania 
drzew owocowych oraz sprzętu 
i przechowywania owoców. 
Książka przeznaczona#jest dla 
sadowników-praktyków.

K. Marek — Choroby dro­
biu — stron 192, cena 10 zło­
tych. Książka przeznaczona jest 
dla lekarzy wet., studentów o- 
raz zootechników.

wojny w Korei wystąpili z kry­
tyką stanowiska USA. Agencja 
„Reutera“  stwierdza, że „ Wiel­
ka Brytania jest zdecydowanie 
przekonana, iż konferencja bez 
udziału Związku Radzieckiego 
byłaby całkowicie nierealna i że 
Indie jako wielki kraj azjatycki 
mogą się poważnie przyczynić 
do znalezienia rozwiązania". 
W Komisji Politycznej delegat 
USA uzyskał jak dotąd popar­
cie jedynie delegata Syjamu. De­
bata wykazała — jak pisze ko­
mentator amerykańskiej agen­
cji „U P ‘‘ — „izolację delegacji 
amerykańskiej w obecnym sta­
dium dyskusji“ .

Wiceminister Wyszyński 
przedłożył w Komisji Politycz­
nej wniosek o zaproszenie do 
udziału w konferencji .politycz­
nej następujących państw: Sta­
nów Zjednoczonych, Wielkiej 
Bryt anii, Francji, Związku Ra­
dzieckiego, Chińskiej Republiki 
Ludowej, Indii, Polski, Szwecji. 
Burmy, Koreańskiej Republiki 
Ludowo-Demokratycznej i Ko­
rei południowej. Wniosek ra­
dziecki przewiduje zarazem, że 
uchwały konferencji będą obo­
wiązujące, jeśli zgodzą się na 
nie sygnatariusze układu rozej- 
mowego na Korei. Tak więc w 
przeciwieństwie do stanowiska 
USA wniosek radziecki wyka­
zuje szczerą wolę doprowadze­
nia do porozumienia, do poko­
jowego rozwiązania kwestii 
koreańskiej.

O pokojowe, 
demokratyczne, 

zjednoczone Niemcy
Rząd ZSRR wystosował do 

trzech mocarstw zachodnich 
nową notę w sprawie Nie-

Wraz z notą rząd radziecki 
przesłał rządom mocarstw za­
chodnich swój projekt podstaw 
traktatu pokojowego z Niem­
cami przedstawiony jeszcze 10 
marca ¡952 r. Projekt ten prze­
widuje utworzenie pokojowych, 
demokratycznych, w pełni nie­
podległych Niemiec w grani­
cach ustalonych na mocy 
uchwał konferencji poczdam­
skiej.

Nowa inicjatywa radziecka w 
sprawie Niemiec spotkała się z 
poparciem wszystkich m iłują­
cych pokój narodów, z wdzięcz­
nością i radością wszystkich 
pokojowych sił w Niemczech. 
Do Moskwy na zaproszenie rzą­
du ZSRR udała się delegacja 
rządowa NRD w celu omówie­
nia aktualnych kwestii związa­
nych z całokształtem problemu 
niemieckiego.

W USA nota radziecka wedle 
dziennika „New York Times“ 
„zaskoczyła koła dyplomatycz­
ne". Nie trzeba dodawać —- że 
niemile zaskoczyła. W Niem­
czech zachodnich' Adenauer z 
miejsca uznał za wskazane o- 
świadczyć, że „główne warun­
ki ZSRR w sprawie Niemiec 
są nie do przyjęcia". Adepau- 
era oburza w szczególności 
fakt, że propozycje radzieckie 
oznaczałyby „koniec polityki 
zjednoczenia Europy" — to 
znaczy koniec polityki odbudo­
wy militaryzmu niemieckiego 
pod „etiropejskim“  szyldem. 
Amerykańska agencja „Asso 
ciated Press“  wyjaśnia, że 
Adenauer obawia się spadku 
swych szans wyborczych w 
związku z notą radziecką.

Przeciw polityce 
atlantyckiej

Masy pracujące Francji kon­
tynuują wspaniałą swą walkę 
przeciw dekretom nędzy, prze­
ciw spadkowi stopy życiowej.

u którego źródła leży atlanty­
cka polityka zbrojeń, polityka 
wojny w Indochinach. Jak 
stwierdzą Biuro Polityczne 
KPF, wielka akcja strajkowa 
we Francji jest ze strony mas 
wyrazem „odmowy dalszego 
ponoszenia kosztów polityki 
wojennej". Strajkujący odnieś­
li już pierwsze zwycięstwo — 
ponad 1/3 deputowanych za­
żądała zwołania nadzwyczaj­
nej sesji parlamentu dla roz­
patrzenia sytuacji. Jednocze­
śnie represje, do jakich ucie­
ka się rząd Laniela koncentru­
jąc równocześnie wokół Paryża 
znaczne siiy policji i wojsk 
pancernych — nie odnoszą żad. 
nych skutków. Korespondent a 
merykańskiej agencji „U P “  
stwierdza, że „żaden z nad­
zwyczajnych środków podję­
tych przez rząd... nie wpłynął 
na zdecydowanie, pracujących 
kontynuowania do końca walki 
przeciwko Lanielowi".

Obok represji rząd kontynu­
uje próby rozbicia jedności straj. 
kujących poprzez „dogadywa­
nie się“  z przywódcami roz­
łamowych central związko­
wych. Tymczasem jednak strajk 
ogarną! nowe gałęzie gospodar 
ki. W dniu 21 bm. zastrajko- 
wały w pełni największe zakła- 
.dv przemysłu samochodowego 
Renault, rozszerzy! się strajk w 
przemyśle chemicznym, tekstyl­
nym itd.

Biuro Polityczne KPF wzy­
wa pracujących do rozszerzania 
i umacniania jedności w walce 
Biuro Polityczne poleca grupie 
parlamentarnej kbmunistów, by 
na nadzwyczajnej, sesji parla­
mentu zażądała natychmiasto­
wego cofnięcia reakcyjnych de­
kretów i natychmiastowego 
zwołania Najwyżsrej Komisji 
Układów Zbiorowych w celu o- 
gólnej podwyżki płac, pensji i 
emerytur, Uchwała stwierdza, 
że posłowie komunistyczni 
przedłożą te propozycje postom 
partii socjalistycznej i będą się 
starać o wspólne wystąpienie w 
obronie interesów mas pracują 
cych.

Oceniając wydarzenia we 
Francji amerykański „New 
York Times“  pisze, że ich 
„ konsekwencje dla bloku atlan­
tyckiego i całej polityki USA 
będą jak najgorsze".

Rachunek bez gospodarza

Nowym dowodem agresyw­
nej i wrogiej narodom polityki 
kół rządzących USA stai się 
zamach stanu, dokonany 19 
bm. w Iranie pod kierowni­
ctwem amerykańskim. Przy u- 
życiu jednostek wojskowych 
wyekwipowanych i wyszkolo­
nych przez „rzeczoznawców“  a- 
merykańskich, oraz pod kierow­
nictwem generała wywiadu 
USA Szwarckopfa, agentury 
imperialistyczne w Iranie oba­
liły rząd Mossadika, przystępu­
jąc jednocześnie do krwawych 
represji przeciw wszynikim u- 
grupówaniom poiitycznyrri, sto­
jącym na gruncie obrony suwe­
renności Iranu. Samozwańczym 
premierem został stary agent 
amerykański, generał Zahedi, 
który wezwał wygnanego przez 
naród szacha do powrotu do 
Iranu. Zahedi, nim znalazł się 
na służbie amerykańskiej, byi 
agentem hitlerowskim i w 1942

Chopinowskie lalo w Dusznikach
(KORESPONDENCJA WŁASNA „TRYBUNY LUDU“ )

Tą samą drogą, która opada 
łagodnie w zieloną kotlinę, 
między strome dachy starego 
miasteczka, turkotała lat temu 
sto, dwadzieścia siedem poczto­
wa karoca. Pocztylion dął w 
róg, wiatr zmiatał tuma­
ny kurzu, a z okna dyliżansu 
wyzierała smutna, blada twarz 
szesnastoletniego chłopca w 
czarnym ubraniu z białymi wy­
pustkami u kołnierza. Był sier­
pień. Upał dawał się jeszcze 
we znaki tak, że po blisko 
sześciodniowej podróży z War­
szawy madame Chopin czuła 
się zmęczona i nakazała sy­
nowi jak najszybszy odpoczy­
nek.

Nazajutrz Duszniki ukazały 
się przybyszom w całej swojej 
krasie. Ńa promenadzie tłum. 
Kiepska orkiestra z pokracz­
nym fagocistą na czele przy­
grywa spacerującym kurga- 
stom. U źródła tłoczą się z kub- 
kami chorzy z przypadku lub 
urojenia. Potem spacer, do 
ósmej, stosownie do kubków, 
ile ich kto wypije. Świerkowe 
lasy zbiegają ze wszyst­
kich stoków wzgórz, sapią 
berlińskie mieszczuchy, wspi­
nając się po kamiennych stop­
niach do groty pustelnika, skąd 
przepyszny widok na cale 
Duszniki.

Jesteśmy w Dusznikach, 
anno 1953. W samej pełni la­
ta, w wielkie, uroczyste dla 
tego miasteczka dni doroczne­
go festiwalu chopinowskiego,

urządzanego tu po raz ósmy 
przez Towarzystwo imienia 
Fryderyka Chopina, M inister­
stwo Kultury i Sztuki i „Artos“ . 
Trzy razy dziennie — ,w 
muszli koncertowej w parku 
zdrojowym czy w sali koncer­
towej zakładu zdrojowego wy­
bitni nasi pianiści — Drzewie­
cki, Hesse - Bukowska, Bakst, 
Szymonowicz, - Grychtołówna 
zasiadają do fortepianu, by 
oczarować licznie zebranych 
słuchaczy muzyką Chopina. Co-

skiej Polanicy i Kudowej setki 
ludzi pracy powstają z miejsc, 
długo oklaskując wykonawców, 
po czym znów zapada cisza, a 
chopinowskie mazurki i etiudy, 
podawane przez megafony, 
powtarzane przez echo górskie, 
docierają do leśnych głuszy, 
płyną dolinami, nikną na szczy­
tach.

Dusznicki festiwal chopi­
nowski zgromadził w tym ro­
ku kilka tysięcy uczestników. 
Muzyki wielkiego Fryderyka 
słuchały nie „znaczniejsze nie­
mieckie familie“ , jak pisał ongi 
Chopin, te, które wypełniały w 
latach Chopina małą salkę, 
teatrzykuj^w Dusznikach. Z 
Wrocławia, z Dolnego Śląska, 
z Opola ciągnęły w te dni 
sierpniowe niezliczone samo­
chody wycieczkowe do Dusz­
nik, ciągnęły ze śpiewem, skrę­
cały na szosę, która łagodnie 
opada w zieloną kotlinę, mię­
dzy strome dachy starego mia­
steczka, mijały fantastyczną 
budowlę drewnianej papierni i

zatrzymywały się przed par­
kiem zdrojowym. Z chrapliwym 
dźwiękiem fanfar, ze stukotem 
werbli ciągnęły alejami parku 
kolonie dziecięce, szły dzieci 
Polaków z Francji, z Belgii, 
które tutaj spędzają radosne 
lato, aby posłuchać utworów 
geniusza narodu polskiego. Szli 
metalowcy z Pafawagu, rze­
mieślnicy z Opola, górnicy z 
Wałbrzycha, aby uczyć się 
piękna muzyki, która z ludu 
wzięła początek. Było to nieza-

dziennie wieczorem w pobli-.fpomniane święto sztuki dni¿ •__c .................’triumfu Dusznik i wielkiego ich 
gościa sprzed stu dwudziestu 
siedmiu lat.

Każdy krok odnawia tu
wspomnienia, każdy dom ży­
je jego imieniem. Drogą kon­
kursu, rozpisanego przez To­
warzystwo Chopinowskie zgro­
madzono ciekawe fotografie, re­
produkcje sztychów, drogocen­
ne pamiątki. Otwórzmy kartki 
starego sztambucha: tworzą 
one całą wystawę, w czcigod­
nych murach ' staruszka - 
teatru w parku zdrojowym. 
Stare, pierwszy raz oglądane 
sztychy: dom Buergla, w któ­

r y m  mieszka! Chopin, do dziś 
~istniejący, wizerunek teatrzyku, 

w którym się właśnie znajdu­
jemy, sztych sali resursy we 
Wrocławiu, w której koncerto­
wał Chopin w roku i 830, szty­
chy i życiorysy dolno-śląskich 
przyjaciół Chopina — Schna- 
bla, Bernera i Latzia, oryginal­
ne sztychy miejscowości, przez 
które przejeżdżał. Obok szty-
chów — współczesne fotogra- 1 składają się do oklasków.

fie tych samych miejsc. W ale­
jach parku obok tomów Mickie­
wicza, Prusa i Gorkiego sprze­
dawane są tomiki albumu, wy­
danego okolicznościowo pr^ez 
Towarzystwo Chopina. Gipso­
wy odlew maski pośmiertnej, 
pocztówki, żetony znajdują 
chętnych nabywców.

Zapada szybki, sierpniowy 
zmrok i pochodnie przed pom­
nikiem Chopina rzucają na 
drzewa migotliwe błyski. Ta 
sama, brązowa płyta, która 
przetrwała cudem lata niena­
wiści i pogardy, gdy Polakom 
zakazywano grać Chopina, 
ufundowana w roku 1897 przez 
warszawianina, Wiktora Ma­
gnusa, ściąga setki ciekawych. 
Polak ofiarował ją Polakowi 
— „Polono — Polonus“  — gło­
si' napis. I jak co roku, składa­
ją pod nią przedstawiciele M i­
nisterstwa Kultury i Sztuki 
wieniec z biało - czerwoną 
szarfą.

Tymczasem megafony niosą 
już pierwsze dźwięki sonaty 
b-moll, gra Szymonowicz. Nie 
pomieści mała salka koncerto­
wa sanatorium wszystkich słu­
chaczy.- Za oknami — ciżba 
ludzka; stoją tutaj przez peł­
ne dwie godziny, oklaskując 
utwór po utworze — nowi 
wielbiciele chopinowskiej mu­
zyki, o których daremnie w 
tamtych latach marzył mistrz 
klawiatury.

I dopiero, gdy zgasną dźwię­
ki, zapala się — na pożegnanie 
chopinowskich dni — parkowa 
fontanna feerią bajkowych ko­
lorów. Seledyn przechodzi w 
purpurę, purpura w błękit. 
Gdy zniknie — tysiące dłoni

Był w Warszawie pomnik w 
Alejach —■ piękny pomnik Cho­
pina pod wierzbą. Podobnie 
jak cała Warszawa — i on padł 
ofiarą faszystowskich zbrod­
niarzy. Na którymś ze składów 
złomu trośłfłiwe ręce polskiego 
robotnika wydobyły ze zwałów 
szmelcu gfcowę o rysach, jakże 
drogich każdemu sercu. W ten 
pogodny, letni wieczór szla­
chetny profil Chopina, umiesz­
czony na tle sztandarów w 
muszli koncertowej, ściąga 
wzrok przechodnia. Płoną na 
jego spiżowej twarzy błyski 
reflektorów, łamią się na czar­
nym pudle fortepianu. Ciemną 
aleją topolową, huczącą w 
przedjesiennym wietrze, wraca, 
ją wczasowicze z pokazu f i l ­
mów muzycznych zorganizowa­
nego w dniach festiwalu.

11 września 1826 r. ruslył 
sprzed poczty dusznickiej dy­
liżans, wiozący kobietę w czer­
ni i szesnastoletniego, wątłego 
chłopca. Szlak wiódł przez 
Kłodzko, Niemczę do Wrocła­
wia. Do Dusznik nie wrócił 
Chopin już nigdy. Rychło mia­
ły stanąć ognie nad Warsza­
wą, a armaty przemówić w je­
go utworach.

Wróciła tu jednak muzyką 
Chopina. W tym umiłowaniu 
pamiątek, rozpamiętywaniu każ­
dej chwili jego życia, w okla­
skach na dusznickich koncer­
tach zamyka się miłość, duma 
i hołd narodu dla wielkiego 
rodaka, który — jak pisa) Ka­
rol Szymanowski — sięgał „w 
łono ziemi — swojej ziemi -— 
po bezcenny kruszec“ .

LESZEK GOL1NSKI

przygotowywał na polecenie 
hitlerowców faszystowski pucz 
w Teheranie, za co przesiedział 
4 lata w więzieniu.

Sens puczu w Iranie ilustru­
je fakt, że/jak donosi agencja 
„United Press“  — „waszyng­
tońskie koła oficjalne są zda­
nia, iż konflikt naftowy może 
być rozwikłany w ciągu dwóch 
lub trzech miesięcy, jeśli obóz 
szacha utrzyma się u władzy". 
„U P “  zapowiada, że porozu­
mienie naftowe przewidywać 
będzie częściowe zastąpienie 
Anglików .przez Amerykanów.

Imperialiści robią jednak ra­
chunek bez gospodarza. Naród 
irański, który potrafi! obalić 
poprzednie marionetki imperia­
listyczne nie zamierza zrezy­
gnować z walki przeciw Zahe- 
diemu i jego mocodawcom.

Potężne ostrzeżenie
dla awanturników

Podczas gdy siły agresji sta­
rają się o zaostrzenie wszelki­
mi sposobami sytuacji między 
narodowej i zdławienie woli 
narodów pragnących pokoju i 
suwerenności — w . ostatnich 
dniach miato miejsce wydarze­
nie, będące poważnym ostrze­
żeniem dla awanturników. W 
Związku Radzieckim dokonano 
dta celów doświadczalnych eks­
plozji jednego z typów bomby 
wodorowej.

Wiadomość o doświadczalnej 
eksplozji w Związku Radziec­
kim wywołała prawdziwy k:> 
ciokwik wśród awanturniczych 
kót amerykańskich, które do­
tychczas pragnęły bagatelizo­
wać oświadczenie premiera 
Malenkowa, iż USA nie posia­
dają monopolu Wodorowego.

Charakterystycznym objawem 
tego kociokwiku jest fakt, ze 
tak gorliwy zwolennik awan­
turniczej polityki, jak przewo­
dniczący komisji' spraw zagr. 
senatu USA Wiley po otrzyma­
niu wiadomości o eksplozji wo­
dorowej w ZSRR uważał za 
stosowne oświadczyć: „Rządu 
USA i ZSRR powinny podjąć 
na najwyższym szczeblu akcję 
zmierzającą do osiągnięcia po­
rozumienia w sprawie kontroli 
energii atomowej. Porozumienie 
w sprawie energii atomowej 
jest konieczne...".

„New York Times“ pisze 21 
bm.: „Rosja posiada bombę wo­
dorową. Jest rzeczą jasną, że 
należy wziąć pod uwagę kon­
sekwencje tego twardego fak­
tu".

Awanturnicze koła amery­
kańskie próbują zastraszyć 
własne społeczeństwo rzeko­
mym „zagrożeniem“ , jakie 
stanowi posiadanie broni przez 
ZSRR. Chcą w ten sposób u- 
sprawiedliwić nawoływania do 
wzmożenia zbrojeń bloku a- 
tlantyckiego.

Jak stwierdza komunikat a- 
gericji TASS — rząd radziecki, 
który wielokrotnie proponował 
rządom innych krajów redukcję 
zbrojeń i zakaz stosowania bro­
ni atomowej i innych broni ma­
sowej zagłady — stoi niezmien­
nie na tym samym stanowisku. 
Albowiem linią generalną rzą­
du ZSRR-w polityce zagranicz­
nej jest obrona pokoju i bez­
pieczeństwa wszystkich naro­
dów. Wiadomości o doświad­
czalnej eksplozji bomby wodo­
rowej w ZSRR raz jeszcze dowo 
dzą, jak wielka potęga stoi na 
straży tej lin ii generalnej, słu­
żącej zachowaniu i utrwaleniu 
pokoju.

W S T O L I C Y

W Miesiqcu Warszawy 
na térenie Centralnego Parku Kultury
Kierownictwo budowy Cen 

tralnego Parku Kultury na Po­
wiślu wspólnie z kierownic 

twem społecznej akcji budowy 
Warszawy opracowały plan ro­
bót na terenie parku, które bę­
dą wykonane we wrześniu przy 
udziale mieszkańców stolicy.

Ogółem pianuje się udział o- 
koło 3000 osób dziennie. Robo­
ty konserwacyjne prowadzone 
będą na zagospodarowanych 
już terenach. Roboty ziemne, 
odgruzowawcze wykonywane

będą na odcinkach 5, 6, 7, 8 
i 9 oraz w wąwozie na zapleczu 
Młodzieżowego Domu Kultury.

Na terenie Centralnego Par­
ku Kultury zainstalowane zo­
staną głośniki, przez które po­
dawane będą komunikaty o 
Wynikach współzawodnictwa. 
Ponadto handel uspołeczniony 
na cały wrzesień uruchomi k il­
ka punktów sprzedaży żywności 
i napojów dla pracujących

Czynny będzie również punkt 
sanitarny. ( i)

Opieka lekarska nad dziećmi 
w  n o n  m i i  roku szkointm

W bieżącym roku szkolnym 
w wielu szkołach powstaną no 
we gabinety lekarskie, zaś w 
starych gabinetach zostanie U 
zapełniony sprzęt. Przybędą 
nowe wagi, apteczki, uztipeł 
niony będzie sprzęt w gabi­
netach dentystycznych.

W każdym gabinecie lekar­
skim w szkole, lekarz przyjmo­
wać będzie przynajmniej dwa 
razy w tygodniu, zaś pielęg 
niarka trzy razy.

W pierwszych miesiącach 
roku szkolnego działalność ga­

binetów lekarskich nastawiona 
będzie na szerzenie oświaty sa­
nitarnej wśród młodzieży Or­
ganizowane będą odpowiednie 
pogadanki urozmaicone filma­
mi i przeźroczami. Ponadto 
wszystkie dzieci przejdą bada­
nia rentgenologiczne.

W każdej klasie powstanie 
trójka kontrolna, składająca 
się z rodziców uczni danej kla­
sy, która czuwać będzie nad 
stanem Sanitarnym i zdrowot­
nym dzieci.

(kg)

Iłowe wagony silnikowe dla stołecznych tramwajów
W tych dniach Miejskie 

Przedsiębiorstwo Komunikacyj 
ne otrzymało ostatnią partię 
tramwajowych wozów silniko­
wych. Ogółem więc przybyto 
stolicy 25 wozów silnikowych 
oraz 20 wozów doczepnych

przez prze-wy produkowanych 
mysi krajowy.

Po wmontowaniu silników 
w wozach załoga warsztatów 
MPK zamierza wypuści? te 
wozy na miasto w drugiej po­
łowie września. ( i)

Poprawia się warunki bezpieczeństwa 
i higieny pracy w IVFU

W Warszawskiej Fabryce 
Motocykli, w celii poprawienia 
warunków BHP dla załogi, roz 
poczęto roboty inwestvrvjne 
przy budowie kilku urządzeń 
higieniczno-sanitarnych.

M. in. szykuje się pomiesz­

czenia na sale jadalne, szatnie, 
umywalnie z natryskami, ubika­
cje i pokój higieniczny dla ko­
biet.

Urządzenia te oddane zosta­
ną do użytku załodze WFM je­
szcze w tym roku. (w)

1 września rozpocznie się nauka w szkołach 
podstawowych i licealnych dla pracujących

S ta ra n ie m  W a rsza w sk ie j R ady 
Z w ią z k ó w  Z a w o d o w ych  i P re z y ­
d iu m  R ady N a ro d o w e j m. st. W a r­
szawy w  bież. ro k u  sz k o ln y m  po­
w iększona  zostan ie  w  s to lic y  ilość 
szkó ł o g ó ln o ksz ta łcą cych  i szkó ł l i ­
ce a ln ych  (w ie c z o ro w y c h ) d la  lud z i 
IP racy, k tó rz y  ma.ia b ra k i w y k s z ta ł­
c e n i  w  za kres ie  p od s ta w o w y m  lu b  
ś re d n im

S z k o ły  podstaw ow e  (k la sv  V. VT 
V U ) czyn ne  będą od 1 ’w rześn ia  
pod adresem  : u l. Hoża 13 (r ów n ież  
i d la  d o rb s łych  g łu c h o n ie m y c h ). 
C h a łu b iń s k ie e o  9. G ro ttg e ra  22, Ró­
żana 22/24 S ie m ira d z k ie g o  2, Że­
lazna 88, D re w n ia n a  8. S m olna 30 
Z a k ro czym ska  fi. K aszyńska 22, Gró^ 
iecka  93. W ło ch y  — u l. P a rko w a  22 
Bem a 76 O żarow ska  83. 11 lis topada  
7, K a ro la  W ó jc ik a  25/29, K aw eczvn - 
«ka 2, M ieszka i  n r  7, K o rd e c k ie g o  
■ri. B ia ło łe c k a  36, w  W ila n o w ie  oraz 
w  P a le n icy  u l. S zko lna  3.

Do szkó ł p od s taw o w ych  (w ie czo ­
ro w y c h ) p rz y jm o w a n e  będą zapisy

cz ło n k ó w  Z w . Zaw . z a tru d n io n y c h  
w  zak ładach  p ra c y  i u rzędach , k o ­
b ie ty  p ra cu ją ce  w  gospodars tw ach  
d om o w ych  o raz  osoby p rzedstaw ^a- 
iące zaśw iadczen ia  le ka rza  u rzęd o ­
wego. s tw ie rd z a ją c e  trw a ła  n ie ­
zdolność* do p ra c y  za w odow e j

S z k o ły  l ic e a ln e  (k la s y  V I I I .  IX , 
X i XT) czyn ne  beda p rz y  u l Ra­
k o w ie cka  23. M ły n a rs k a  2, M oko ­
tow ska  16. K o p e rn ik a  27, G ró je c k a  
93, F e liń s k ie g o  15, K o w e lska  1. N o ­
w o lip ie  8 S ie n n icka  15

Do szkó ł l ic e a ln y c h  p rz y jm o w a n i 
będą k a n d y d a c i zg łoszen i przez 
z a k ła d y  p ra c y

P o nad to  czyn ne  będą ró w n ie ż  
szko ły  ko re s p o n d e n c y jn e  d la  p raou - 
lących  (k la s y  V II .  V IT I TX. X  i X I)  
n rz y  u l F e liń s k ie g o  15. K o w e ls k ie j 
i i K lo n o w e j 16^

Z a p isy  do w s z y s tk ic h  szkó ł d la 
D ra cu iacych  o d b yw a ć  sic beda w  
ka n c e la ria c h  szkó ł od 20 do 30 s ie r ­
pn ia  w  godz inach  od 17 do 21. (w )

ZBM -G (M D M ) je s t w  tra k c ie  
o p ra c o w y w a n ia  now ego system u 
b u d o w y  o s ie d li m ie szka n io w ych .

Jeś li kogoś n o w y  ten  system  
szczegó ln ie  z a in te re s u je , to  s k ro ­
m ną jego  n ró b ke  może obe jrze ć  
w b lo k u  5b na M D M .

Po obu s tro n a ch  p rz e ś w itu  po ­
m iędzy u l. Ś n ia d e ck ich  i p i. K o n ­

s t y t u c j i  p o w in n y  b v ć  ry n n y  za­
kończone  d eszczów kam i, o dp ro ­
w ad z a ją c y m i w odę do k a n a łu  
Z g o d n ie  je d n a k  z n o w y m  syste­
m em  po je d n e j s tro n ie  p rz e ś w itu  
jes t t y lk o  deszczów ka, po d ru g ie j 
zaś ry n n a .

W czasie deszczu, w  p ie rw s z y m  
w y p a d k u  w oda s p ły w a  z c a ły m

ZBM -6... pod ry n n ą
im pe te m  z dachu  l  ro z p ry s k u je  
sie ró w n o m ie rn ie  w  o k o lic y  do ­
m u. XV d ru g im  zaś w v p a d k u , 
zb ie ra  sic w ry n n ie  i  w a r tk im  
s tru m ie n ie m  sp ływ a  w p ro s t do 
fu n d a m e n tó w , a n iiku .ia c  co raz 
nowa d aw kę  w itgo o i.

N ow y  system  b u d o w y  o ro p o n o - 
w an y  przez Z B M -6  (M D M ) je s t 
n ie w ą tp liw ie  bardzo  n o m y s io w y . 
Nam sie je d n a k  w y d a je , że nad­
m ia r pom ys ło w o śc i n a le ża ło b y  
w p ew n y c h  w yp a d k a c h  zastąp ić  
w iększą s ta ra n no śc ią , k tó re j n i­
gdy n ie  je s t za dużo.

(Na pods taw ie  ko re s p o n d e n c ji 
J. Z ie liń s k ie g o ).

(kg )

Pod ostrym  kątem

Wyleciał * szjn
— Ooo, hop! Ooo, hop!
— Podeprzyj no pan mocniej, 

przecież inaczej spóźnimy się 
do pracy — jakiś młody blon­
dyn zwracał się do współpasa­
żera.

*
Obrazek nieco dziwny, ale 

gdyby opowiedzieć go miesz­
kańcowi Elbląga wiedziałby na 
pewno o co idzie. Z miejsca po­
wiedziałby: — Rzeczywiście
tak bywa bardzo często.

Bardzo często i w najróżniej­
szych miejscach trasy wagony 
tramwajowe w’ Elblągu wypa­
dają z szyn. Tak często, że mie­
szkańcy tego miasta nie wy­
obrażają sobie dnia bez wykole­
jenia tramwaju (najczęściej wy­
latuje z szyn wagon przyczep­
ny) j krótszej czy dłuższej prze­
rwy w ruchu.

Warto im opowiedzieć, że są 
tramwaje, które z szyn nie wy­
padają. Ale tylko tam gdzie 
sprawami komunikacji miej­
skiej ihteresuje się prezydium 
rady narodowej, czego o elblą­
skim prezydium powiedzieć nie 
można.

%
Każdorazowo, kiedy wagon 

wypadnie z torowisk pasażero­
wie podpierając barkami sta­
wiają go na szyny, bo nie chcą 
czekać na niemrawą interwen­
cję Miejskiego Przedsiębior­
stwa Gospodarki Komunalnej, 
które zajmuje się komunikacją 
w Elblągu. Nam się wydaje, że 
warto by jednak każdorazowo 
na miejsce wykolejenia dowozić 
specjalnym samochodem odpo­
wiedzialnych za ten stan rzeczy, 
aby własnymi barkami napra­
wiali własne zaniedbania. Chy­
ba że zaczną uczciwie intere­
sować się powierzonym im od­
cinkiem pracy. W.B.

Wyslępy Państwowego Tealru Żydowskiego
W d n ia ch  21, 22, 23, 24 i  25 s ie rp ­

n ia  1953 r. P a ń s tw o w y  T e a tr  Ż y d ó w , 
sk i w y s tą p i w  W arszaw ie  w  T e a trze  
p rz y  u l. J a g ie llo ń s k ie j n r. 28. ze 
sz tuką  ,,H ersze le  z O s tro p o la "  k o ­
m edią  lud o w ą  w  3 a k ta ch  i sztuką 
,,Sen o G o ld fa d e n ie “  fa n ta z ją  m u ­
zyczną  w  3 a k ta ch . S z tu k i re żyse ro ­

w ane przez la u re a ta  N a g ro d y  P ań­
s tw o w e j ob  Jakuba  R otbaum a Po­
czątek p rzed s taw ień  o godz 19.15.

P rzedsprzedaż b ile tó w  w  O rb is ie  
p rz y  u! B ra c k ie j o raz  w  T S K Ż w P  
w  W arszaw ie  p rz y  u l N ow o g ro d z - 
H iei n r. 5. a W  d n iu  p rzed s taw ien ia  
w  kasie  te a tru .

T E A T R Y
P ow szechny — R od z in ka  — g. 19. 

G u liw e r  — Z a ją cze k  C h w a lip ię ta  — 
g. 11.

K I N A
M o skw a  —- M a k s y m e k  — g. i® is 

20. P a lla d iu m  — T a ksó w ka  n r  3886 
-  g. 14, 15.45, 17.30, 19.15, 21 P r a h a -  
M a k s y m e k  -  g. i 6. 18. 20. Ś ląsk -  
G i am ca w  o g n iu  — g. ir  ir 20 
A t la n t ic  — D ziew częta  z b a le tu  -  

g. 16, 18, 20. P o lo n ia  — M v u rw i-  
sy -  g ,  14. 16, 18. 20. S to lic a  -
N oc m a jo w a  -  g. ls , i 8> 20. W - Z  

^  cesarsko k ró le w s k ic h  czasów 
o po w iad a ń  k i lk a  — g. 16, 18, 20 
}. M a j — P an Fab re  -  g. 16. 18, 20, 
u c n o ta  — P o m y s ło w y  sprzedaw ca 
7  Ą- 16- l8 - 20- S y re na  -  D um na 
k ró le w n a  -  g. 16, 18, 20. Tęcza — 
R u szy ły  w zgórza  — g, 16. ls, 20 
L o tn ik  — S adko — g. 17, 19. O lsz tyn  
~  Ś lu b u je m y  — g. 18, 20.

P O R A N K I
P o lo n ia  -  D e legac ja  ti lm o w c ó w  

h in d u s k ic h  w  ZSRR, — g. 12. S y re ­
na — K ło p o ty  re fe re n ta  T rz is z k i — 
g 14.

(U w a g a : re p e r tu a r  k in  p o d a je m y  
na pod s taw ie  k o m u n ik a tu  O k rę g o ­
wego Z a rządu  K in , W arszaw a, u l. 
Ja g ie llo ń s k a  26 te l. 904-81).

R A D I O
S O B O TA  22 S IE R P N IA

P ro g ra m  1 — na fa l i  1322 m .

P ro g ra m  dn ia  6.06, 15.25. W ia do ­
m ości 5.05, 6.00, 7.00, 7.55, 12.04.
16.00, 20.00, 23.00.

5.10 A u d . d la  w al, 5.20 K o n c e rt 
p o ra n n y  w  w y k . O rk . R ozgł. Szcze­
c iń s k ie j PR  p. d. W ł. G ó rz y ń s k ie ­
go, 6.10 K o n c e r t p o ra n n y , 6.50 G im ­
n a s tyka , 7.20 M u zyka  pora n n a , 7.50 
K a le n d a rz  R a d io w y , 8.00 W iazanka  
m e lo d ii ro z ry w k o w y c h , 8.30 A u d  
d la  dz iec i s ta rszych , 9.00 K o n c e rt po­
ra n n y , 9.45 P rze rw a , 10.50 M u zvka  
ro z ry w k o w a , 11,15 M u z y k a  i a k tu ­
a lnośc i, 11.45 G łos m a ją  k o b ie ty . 
12.15 Na sw o jską  nu tę  — gra  Ze­
spół H a rm o n is tó w  T. W eso ło w sk ie ­
go. 12.45 A ud . d la  w s i, 13.00 K o n ­
c e r t O rk . R ózgi. W ro c ła w s k ie j PR 
p. d. T . S e red yń sk ieg o  13.40 U tw o ­
ry  na h a rfę , 13.55 P rz e rw a . 15 30 
A u d . d la  d z iec i, 16.10 P o ls k ie  m e lo -

d ie  lu d o w e  w  oprać . A . S za ltń sk ie - 
go w  w y k . L u d o w e j K a p e li Zesp. 
W o ka lnego  PR p .d . s t. N a w ro ta , 
16.25 z c y k lu :  „ u tw o r y  liry c z n e  
G rie g a - -  g ra T  Ż m u d z iń s k i -  
fo r te p ia n  16.45 P ieśn i Jana G a lla  
sptewa M a ria n  W o żn iczko  -  ba­
ry to n . 17.05 ..W o rk i na w y d m a c h “  
pog. m g r. W. K ra js k ie g o , 17.15 
cf™ Ç bacze p iszą “  -  aud. B iu ra  
S tu d ió w . 17,20 K o n c e r t ro z ry w k o w y  
w w y k . M a łe j O rk  R ozg ł Ś lą s k :«  
™  P- J. L te rsza , 18.00 M ik ro fo ­
nem  po k ra ju .  18.15 P o p o łu d n io w y  
k o n c e rt s y m fo n ic z n y , 18.45 P rze m ó ­
w ie n ie  A m basado ra  R u m u ń s k ie j 
R e p u b lik i L u d o w e j ob. Ń ico lae  D i-  
ILU]? SCU- 19 05 Na nauzycznei fa li, 19,35 K o resp o n de n c i s p o rto w i dono , 
sza, 19.45 A u d  d la  w si. 20.45 M u ­
zyka  taneczna (C a im e r), 21.25 Pa­
łac  K u ltu r y  i N a u k i"  w ie rsze  F e ­
renca  P akozdy , 21.45 K o n c e rt K ra ­
k o w s k ie j O rk . PR  p d. S. G a jdecz- 
k i, 22.25 M u z y k a  d la  w s z y s tk ic h .

P ro g ra m  I I  -  na  fa l i  407 m .

P ro g ra m  d n ia  7.50, 14.00. W ia do ­
m ości 5.05 . 6.30, 7.55. 17.00. 21.00 ,'

5.10 A u d  d la  w s i, 5.20 K o n c e r t po- 
S ,  eR00 G im n a s ty k a , 6.10 K a- 
le n d a iz  R ad io w y  6.15 K o n c e rt po- 
(a n n y . 6.50 M u z y k a  lud o w a , 7 20 M u- 
f i S f  Po ra hna, 8.00 W iązanka  me-

ZryWok0w :ych- 830 M u zyka  b a le to w a , 8.a5 P rze rw a , 14.05 In -
i i 1sn’ £K;,e’ 1410 M u z y k a  ro z ry w k o w a ,. 14.50 K o n c e r t C hó ru  R ozgł. W io c -
STh &  aR p - d ' E - K a jdasza , 

ń lk a  'Kv,leCZÓr z a re czyno w y poru cz -
15 70 A u d ^ 3' V  opow  J Ł o jk a , lo.oO A ud . d la  d z iec i, 16.00 U tw o rv
d oW sk 'oa °We R aehm an ino w a  i G o / 
d o w s k .e „o  W t ra n s k ry p c ji  K re is le ra  
n o r L 9 b?z. 15.20 F ra g m e n ty  z o -
w wvk 1715 PieSni pra<-y
P le ś m k i Pai?s'w o w e g o  Zesp L ud . 
t  lv .ru  , ^ a!,ca .M azowsze“  p d. 
. ¿ iS r8.te,tP'n* k l«8 °- 17 30 Na warsza
M li- il/f V 1755 Ze sP ° r , u . »¡»OM u zyka  taneczna  18 30 „ T u fy  w u l­
ka n iczn e !' -  pog. m g t s  S ę ko w ­
sk iego  z c y k lu  „T e c h n ik a  w p 'a - 
m e  « - le tn im " . 18.40 P ieśn i Cza 11:7 ■- 
S ° ' ,  ¿»«0 -G ia u r “  f r a g m .%  ,e- 
ma u J B y ro n a  w p rz e k ł. A. M  c- 
¿ 'e w *®za. 19 30 M u z y k a  i a k tu a ln o -  

28/. °  P rz y  sobocie  po robocie , 
i:, 6 W iadom ośc i sp ortow e . 2! 36 

22 00 A u d y c ja  l ite ra c k a , 
-2.20 U tw o ry  s k rzyp co w e  w  w v k . 
G in e tte  N eveu , 22.40 M u z y k a  ta n e ­
czna. 23.10 M u z y k a  na d o b ra n oc

D z ia i s to łe czn y6^ ^ ^ .  T e fe fo n y  nocne- R e d a lfto r R ed a k ,o ra  N acze lnego  8-33-28. 
zb io ro w e  na p re n u m e ra tę  za k ła d o w a  o r z v ir  n Í  8"34- 02- *-34-04. W a ru n -

rszawa, W ie js k a  12. te l. 8-00-81. Z a k ła d y  G ra f ic z n e ^ D o m lo v t 'a 0 : T ż ?  e g /T  2 “ * $ *


